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Przez Danię do Argentyny
uciekł Martin Bormann
i setki wybitnych hitlerowców
Prasa duńska odsłania tajemnice

tajnej konferencji z dnia ZI 1.1945 r.

Węglel - r  Jo dzisiaj nasz największy skarb, podstawa eksportu. Za 
..czarne diamenty“ dostajemy - Inne, potrzebne nam towary. Gałko* 
wite wykonanie planu wydobycia zalety przede wszystkim od w y . 
sitku górników ale takie w duże) mierze, od stanu narzędzi i apa* 
ratów. To teł fabryka: narzędzi górniczych w Zabrzu pracuje pełną 
parą, aby nadążyć dużemu zapotrzebowaniu. Przygotowała ona 
ostatnio duża serię pomp górniczych

która zapoczątkowała wielki przemyt zbrodniarzy
! W ykrycie przemytu hitlerowców przez granicę niemiecko - duńską i ucieczka

-ich drogą powietrzną do /Argentyny, jest w dalszym ciągu przedmiotem komentarzy prasy duń­
skiej. Korespondent dziennika „Politiken" donosi, te  według rozmów jakie przeprowadził z ofi­
cerami francuskimi, w kołach francuskich panuje-przekonanie, te  przez Danię udało się zbiec z 
Niemiec na jesieni ubiegłego roku Martinowi Bormannowi. Bormann przedostał się do Matmo, 
fjdzie odbyła się tajna konferencja hitlerowców. Po rozmowie Bormann miał udać się samolo­
tem do Argentyny, gdzie rzekomo przebywa.

>i. te  w' związku z wykryciem 
;. Stery przeprowadzono w Kopen­

hadze dalsze aresztowania.
Aresztowano m. in. b. niemiec­

kiego oficera — Gułschowa, żo­
natego .z Dunką oraz pewnego 

^Szweda, który przyznał się w

Młodą gwardią proletariackich 
mas nazywamy szeregi młodzieży 
socjalistycznej, skupiające) się w 
Organizacji Młodzieży TUR. Mło­
dzież ta, to synowie robotników i 
chłopów, a także, co Jest naszym 
wielkim sukcesem — synowie 
inteligentów, urzędników. W orga­
nizacji młodztetowej wychowują 
się kadry przyszłych socjalistów 
polskich. Nie tak dawno, syn 
urzędnika stronił od młodzieżo­
we) organizacji socjalistycznej, 
widząc ideał swój Jedynie tylko 
w „narodowych" organizacjach — 
w rzeczywistości w organizacjach 
wrogich światopoglądowi socjali­
stycznemu ł postępowemu.
•' Przełom. którv dokonał słę w 
Umysłach młodzieży polskiej I któ 
ry pogłębia słę t  rokiem każdym 
bardzie), Jest ważnym zjawiskiem, 
ma|acvm olbrzymie znaczenie po- 

t* lityczne. Nie ma bowiem silnej 
, oronnlzarlt politycznej, która ży­

łaby w oderwaniu od mas — nie 
ma łeż sllnef partii która mogła­
by istnieć bez przypływu młodych 
sił własnych źródeł Tym źród­
łem Jest dla Polskie) Partii Socja­
listycznej OM TUR.

Polska młodzież socjalistyczna 
.. bvta zawsze lewicowo-radvkałna. 

i: Jej przywódcę I wychowawca w 
. latach przed rokiem IM9 — Sła 
|  ntsław Dubois musiał swój rady- 
\ kallzm zonlarić tyciem w czasie 

okunaril Dziś młodzież socjalł- 
jż-ftyczns kroczy śladami Stanisła­

wa Dubois im wleksze staną ste 
|  Je) szereol ty m btlźśl jesteśmy 
fSUęZeczywtsinleata naszych haseł 

programowy-h
W- |edevm szeregu' z młodzieżą 

Tipowa kroczy spcialłstyczna mło- 
r  4*też akademicka ze Związku Nle- 

zalęłnel Młodzieży SoctaltstV«- 
nej. Może się oba powołać rów­
nie} na łę sama ćwlerćwiekową 

|;toadvcję, która chlubi się OM 
TUR Wzrastające szeregi akademl- 
ków-soc|alistńw udowodnląją nam. 
że nasza przyszła Inteligencja uni- 

g;#ersytecka czule również swo|a 
» łączność z masami pracującymi, 
f. Uważa słę za przynależną do nich 
| Nasza młodzież socjalistyczna 
■ nawlę/nla węzły przyjaźni ł ser 
i  óeczneł współpracy z Innymi óroa 

1 a rai młodzieżowymi, SZC*®: 
f  Sól (ile z młodzieżą ze Związku 

5;Valkł Młodych. Ta współpraca 
4ąję znakomite wyniki zwłaszcza 
ea polu produkcyjnym. gdyż z 
młodzieżowego wyścigu pracy 
"Schodzą w szlachetnym współza- 

HHtR&lrlwIę nowe zwyęłę#wSl::wy-: 
K-żicórczę polskiej młodzieży pra 
|  cującej.

nia ludzi z Hamburga. Szwed ten 
przyznał się również, że wy­
wiózł z Polski pewnego uczone­
go, specjalistę do spraw energii 
alOtnowaj, który następni* u d »! 
się przez Szwecję do Ameryki,. 
Szwed Oświadczył ponadto, że 
zajmował się spryedażą paszpor­
tów do \Venezueh, licząc po 35 
koron za sztukę.

Dziennik „National Tidende” 
przypomina — w związku i  rolą 
Argentyny w wykryiej aferze — 
że 22 Styczhia 1®45 miało miej­
sce w niemieckim ministerstwie 
Wojny tajne żebranin, któremu 
przewodniczy* Himmler. Na tym 
zebraniu, wielu wybitnych przy­
wódców hitlerowskich Otrzymało' 
rozkaz opuszczenia Niemiec i 

-ssdania-raię ..TŚfżiiyisthndżtSgShi^de' 
Argentyny, gdzie- nazistowscy 
dygnitarze blokowali uprzednio 
swoje majątki.

Dziennik dodaje, że Niemcy 
zajmują w Argentynie . szereg 
kierowniczych stanowisk. Na 
czele Niemców. — działających 
w tym-kraju — stoi austriacki 
przemysłowiec Mandl. Mandl 
przybył do Buenos Aires w 1938 
r. i zdeponował w tamtejszym 
banku TOÔ -kg złota. Ponadto o- 
twofzył on szereg kont w ban­
kach iondyńskeib i nowojor­
skich. W  Argentynie M andl .za­
łożył fabrykę .rowerów, zaś 
wkrótce został- kierownikiem tir-

|\ g w a r a  nitka so ju sz u  
\  Po lsko -Radzieck iego. 

D  I I  Q  \  Sojusz narodów słowiań-
r  r  |Y /  skich to  g w a r a n c j a  I I U /  suwerenności i niepod- 

1/ leglości Pdiski Ludowe?

Jak w ygląda  

pom ocy USA
WASZYNGTON. dObsł. wł.). — 

Podsekretarz stanu. Lorett' oświadczył 
na posiedzeniu Izby Reprezentantów, 
że. w w y p a d k u w ł a d z y  
komunistów w państwach zachodnio­
europejskich, USA automatycznie. *#-. 
.przestałyby pomagać im. Jego zda­
niem układy- V o , dórańhej ;,'Rómocy. z 
Francją? Wiochami i Austrią- oowin- 
ny zawierać odpowiednie . klauzule 
w tej sprawie, aby rządy tych -kra­
jów nie, dopuszczały komunistów do 
Współudziału w Kierowaniu pań­
stwem. Prezydent Truman, powinien 
mieć na taki wypadek nadzwyczajne 
pełnomocnictwa.

my zbrojeniowej, która kontrolu­
je przemysł zbrójenioyjtY. wie tyl­
ko A rgentyny , lecz i innych kra­
jów Południow ej' Ąme;ryki.

w ydanytela argentyńskiego, 
przez konsulat Argentyny w  Ko­
penhadze. Niemiec ów chciał o- 
puścić Danię.

W edług dziennika' „Koben- 
havn", zatrzymany Njemiec ze­
znał, że otrzymał paszport z  
konsulatu argentyńskiego po u- 
iszczeniu opłaty w  wysokości 
360(1 koron. .r.

Konsulat argentyński zaprote­
stował początkowo przeciwko a- 
resztowaniu, oświadczając,, że 
paszport n ie był fałszywy lecz 
legam y i że został w ydćny na 
podstawie wym aganych doku­
mentów, a - suma 3600 koron zo­
s ta l i  pobrana, za . bilet'Samoloto­
wy d °  ■ Buenos Aires. Później 
jednak konsulat protest ten  od­
wołał.

KOPENHAGA. Jak donosi,,Pd-1 Dziennik t'Wić^łd, ż« aferą ta- 
litiken" przed kilku dniami zn,o- | wywołała wymianę ,not dyplo- 
wu yosztrywanci t.» Hby sk^-J mat¥ ł^ y ć 1 1-1-- -̂-'MŁŁad»e d uńskie 
MemwCżaop/atrzOnego w legał- j trak tują sprawę bardzo poważ­
ny  paszport ńa nazwisko obywa- ' nie. J$j

„Niebieski pian" w praktyce
Czołgi i samochody pancerne
p rz e c ie  ko  f r a n c u s k im  ro b o tn ik o m
„Chodzi o odpowiedn

Rllmot psęcltóstółif
PARYŻ. Sprawa katastrofy kole­

jowej koło Arras na .linii Paryż —; 
Lille stała się przedmiotem gorące i 
dyskusji na posiedzeniu parlamentu.

Deputowany, i komunistyczny Ga- 
raudy oświadcza, że katastrofa ta.' 
psowodowała śmierć 20. osób i zra­
nienie 40, jest zbrodnia wywoiapą 
świadomie przez faszystów spod zna­
ku tzw.' „Niebieskiego pismu". Te 
właśnie elementy faszystowskie, to­
lerowane przez rząd ̂  wspomagane 
przez pullistów, dokonały sabotażu 
na linii Paryż — Lille.

Deputowany Garąudy cytuje szcze­
góły „Niebieskiego planu", który Za- 
iecawytwarzanie w kraju drogą 
prowokacyjnych zamachów „klima­
tu psychologicznego" dla wywpłania 
represji przeciwko klasie robotnicze' 
t tei organizacjom^ pod pretekstem o 
brony koniecznej, przed grożącym 
rzekomo powstaniem komunistycz­
nym.

Z oświadczeń ^ f̂fiUtowanyCjh Ser-
I m  I >  TU - k i  że  ' i '  —■
Komunistyczna z departamentu, gozif 
wydarzyła się katastrofa ^twierdziła

Zacięte walki w Palestynie
Nielegalni imigranci żydowscy
wysiadają na ląd
Rada Bezpieczeństwa w roli „obserwatora''

JEROZOLIMA Oddziały drugiego batalionu brytyjskiego puł­
ku lincolnshire  weszły d akcji we Środę wieczorem w czasie 
walk ulicznych, jakie wywiązały się między Arabami i żydami. 
Podczas walk i strzelaniny 14 Żydów i 14 Arabów zostało żabi- 
tych oraz 100 osób odniosło rdny  

W wyniku strzelaniny w Teł- 
Aviyie i Jaffie według niepo­
twierdzonych oficjalnie wiado­
mości 8 Arabów zostało zabitych 
i 25 rannych. Po stronie Żydów 
— 40 osób zostało rannych.

NIELEGALNI IMIGRANCI -  
WIELKIE PLANY OSIEDLEŃCZE
|  JEROZOLIMA. Statek Wiozący 
na pokładzie kilkuset nielegal­
nych imigrantów żydowskich 
zmylił ćzujnoSó brytyjskiej stra 
?y morskiei i przybył do arze 
gi w Palestyny'
' Imigranci żydowscy pod opie 
ka silnych oddziałów organ'zaftj 
„Haganah" przewiezieni został-

Cały Śląsk obchodzi!
tradycy nc Święto Qórnika 
Preifd titt B e n i
dekoruje za?łi zony* h 
w pracy dla Polski

KATOWICE. Wczoraj, w dmu 
św„ Barbary, która zgodnie z trady­
cją jest patronką górników ' od­
były się na ferwąe; wszystkich'ko­
palń w Polsce uroczystości -z udzia- 
tótn przedstawicieli- władz państwo­
wych.' Szczególnie okazale wypadły 
uroczystości w Katowicach ze wzglę­
du na..ofecnóść Preeyd,ehta R. P-, 
Bolesława Bieruta, ministrów: Minca, 
Dąbrowskiego, Kaczorowskiego i Ra- 
P® ora? korpusu dyploma
tycznego z amb.' Lebiedięwem na 
Ciele.'

Prezydent. Bierut wraz; z przyby­
łymi dostojnymi gośćmi Wziął udział 
,ic nabożeństwie, w kaplicy Iw. Bar­
bary, znajdującej, s"'ę 130 metrów pod 
ziemią na terenie najstarszej, kopąto. 
węgła wo Polsce1 — „Niwjsa8/  która

[rełmej^uż 125 lat. Następnie- Prezy­
dent Bierut dokonał- uroczystego 
otwarcia nowego, . pięknego .osiedla 
[górniczego w Gucicach (przedmieście 
Katowic).’

W południe w 'sali reprezentacyj­
nej, Urzędu wojewódzkiego w Kato­
wicach ' odbyta sfę uroczystość deko­
racji Złotymi Krzyżami Zasługi,'11 
górników, którzy -pracą swoja -wa­
bili się na czoło górników polskich 
Inicjator i zwycięzca współzawodnic­
twa pracy, górnik Pstrowski, został 
[odznaczony przez i Prezydenta RP i 
Orderem Odrodzenia’ Polski..'

Po południu w kopalni' Szombierki 
Lędbjda się akademik-górnicza, na któ­
rej Prezydent dekorował. 125 zasłu­
żonych górników i podpisał akt fun­
dacji sztandaru kopalni. Wieczorem, 
w *alj, Z#j.vZaw. (Jórntków. w. Sos­
nowcu odbyły się popisy świetlico-, 

, wych, zespołów, górniczych’.!, trady­
cyjny Wielki Bal Górników.-

na ląd i znajdują się obecnie w 
bezpiecznym miejscu. '

■ Przewodniczący Egzekutywy 
Agpnęj i Zy dó wsk i ej, Ben Gurion 
przemawiając- w Teł A vivie o- 
Swiadczył: „Działając obecnie
la ta  rząd, zamierzamy osiedlić w 
Palestynie w ciągu najbliższych 
fd Iąt 1,5 . miliona emigrantów 
'viłc-w$Hdh".

ARABOWIE POTRZĄSAJĄ 
SZABEŁKĄ

&EJRUT W kołach oficjalnych 
panuje przekonanie, że w czasie 
wizyty prezydenta Beszara et 
,Churi'w  Bagdadzie odbyło sffc 
szereg śpołkań i rozmów w celi] 
zbadania dalszej sytuacji po de- 

(cy7j] ONZ o ppdzjBtó ralssfyny 
Obok 'rozmów wojskowych pć- 
mi edzy Libanem i frakierń -toczy 
ty się równocześnie rozmowy po 
lityczne Premier Libanu ł prze 
wćdnięzący sesji rady Ligi A- 
rabskiej Riae Solh odbył szereg 
rozmów telefonicznych z czoło 
wymi Osobistościami świata a- 
rabskiego m. in. z; b, Muftitę Je 

I rozołimy. Hadżi Amin el Hussei 
tli, przewodniczącym najwyższą 
go korńitefu arabskiego w Pale 
stynie.'

BEJRUT. Samochód ,głośniko 
wy- krążący ulicami ,miasta tri-' 
wpływał do strajku- generalnegc, 

IrtS piątek na znak solidarności z 
Arabami palestyńskimi. ?  j 

KAIR. Delegacja Transjordani 
w Kairze oświadczyła oticjaliUf 
że rząd Ammanu nie zmień 
swej ■ polityki w sprawie Pale 
styny ł ’ zast0suje się do  uchwa* 1 
przyjętych przez delegacje arab 
skie w czasie zebrania w stolicy 
łransj ordami. •

BRYTYJCZYCY CHCĄ WAL 
GZY6 PO STRONIE ARABÓW' 

LONDYN.,Dziennik „Daily Ez 
press" podaje że setki b. syf)

-1 skowyęn bfytyjskjch pragną fcgjj

ciągnąć się ochotniczo do służ­
by w armii arabskiej. ,

Od chwili ogłoszeni^ decyzji 
ONZ o podziale Palestyny “ j

fiisze dziennik — do biura po 
i tycznej misji arabskiej w Lon­

dynie przybyw ają brytyjscy p i­
loci, oficerowie marynarki i spe-' 
cjaliśoi wojskowi we wszystkich, 
dziedzinach.

Dziennik dodaje, że wśród o 
chotników brytyjskich, znajd u j*? 
się, tacy, którzy sami chcą pt> 
kryć koszty- sWej podróży de, 
Palestyny. ' -

RADA BEZPIECZEŃSTWA 
UMYWA RĘCE 

NOWY JORK. Koła dyploma 
tyczne ONZ nie potwierdzają- 
wiadomości, jakoby Rada Bez­
pieczeństwa 1 mia ła interwenio­
wać w łnąjbliższęj przysztośoi w' 
sprawie żamłeszek w Palestynie 
Rzecznik dfjślęgacjh - 'amęrykfeń^ 
skiej oświadczył, że gdyby na­
wet sprawa Palestyny została 
wpisana na porządek : dzienny 
obrad — to, dopóki zamieszki w 
Palestynie będą miały charakter 
wewnętrznych przemian nie za 
grażających pokojowi międzyna 
rodowemu, Rada nie mogłaby 
podjąć żadnego działania.

Zresztą interwencja Rady Bez­
pieczeństwa spotkałaby się z o- 
gromnymi - trudnościami ■ przede 
wszystkim wobec, nieistnienia 
leszcze międzYńąrędowej ■połięji

wobec prefekta, iż w chwili kątą- 
strofy dwprzec. w , Arras znąido.waj 
się w ręku policji i bojówek gaułji- , 
Stawskich i .że zawiadowęa 
Arras inżynier Petit kazał rózkręęió 
szyny, aj>-f, .^nt^noiliwić komunh 
upm poflowne ókupowsmie dwQrcaa.

PARYŻ. Zakrojona na szeroką 
skalę akcja policyjna, zmierzająca do 
usunięcia strajkujących z kopalń za­
głębia węglowego Nord-i- Pąs de Ca* s 
lais, nie przyniosła - spodziewanych 
rezultatów; Strajkujący górnicy u*, 
trzymali, się w j. kopalniach, przy 
czym niektóre z nich przechodziły 
Kilkakrotnie z, rąk do rąk. W. o p e ­
racjach wzięły Mfw.ńddżęjft^Jpófij^ 
cji i żandarmerii w sile przeszło 
10 tysięcy ludzi oraz 46-ty pułk

C ł t t p r ś ż  w y g r a ć  

jedną z nagraj 
w e ł udział w

piechoty, wspierany przez 25 czpt- . 
gów i 25 sarpoebodów pancernych. 
Akcją kierował' gen- -Gbeyiflon| ze 
swej kwatery w Lille.

ty»4cy tąSSmikSwzagłę-;
Nord -i Pas de Calais przystąptlOi 

do pracy jedynie tysiąc lawistraików. 
Y  Denain 30 tysięcy osób, w tym 
10 tysięcy kobiet, opanowała z po- 
wroteip szyby kopalniane. ^2 loeuf 
wojsko, które sforsowało przy po­
mocy czołgów ąelazńe bariery, ota­
czające .kopalnię, nie zdołano stain- ’ 
rąd wyprzęć pikiet strajkowych. W 
Valenciennes zmotoryzowane od­
działy wojskowe opanowały yrbraw- 
dzie kopalnie, ale ańi jeden zórnik 
ńie zgłosił się do pracy. W Lens, 
Berbume i Aurin oddziały policji'u-, 
tyły przy usunięciu strajkują -rch*: 
gazów łzawiących. W kilka godzin. 
później górnicy ponownie zajęli ko­
palnie. W Bruay ną Artpis; gÓr®icyv| 
-utrzymali się w kopalni, do której^ 
wejścia zostały zabarykadowane.

PPS Dolnego Śląska wierna
rewolucyjnej linii CKW
z J. C>r? nkiew fezem 
na czele

Na ręce sekretarza generalne­
go Polskiej Partii Socjalistycznej 
Premiisra Cyrankiewicza w pły­
nęła od obradującej w dn. 1 bm.' 
Wrocłą-yy^isj Rady .Wojewódz­
kiej, | |  |  depeszą, treści następu­
ją c ^ :

Rozszerzone Plenum W oje­
wódzkiej Rady PPS zasyła Wam 
gorące socjalistyczne pozdro­
wienia i równocześnie zapewnia, 
że organizacja dolnośląska Pol­
skiej Partii Socjalistycznej pozo­
staje w ierna jednolito-ironiowej 
rewolucyjnej linii generalnej, 
reprezentowanej przez CKW PPS 
na czele z Wami.

na temat zalet 
I wad „Kuriera 
Ilustrowanego"



«$t r. ? KUR TF

Zgromadzanie M W $
anfyrobofnicze ustawy
zgodnie
z  życzeniam i rządu

PARYŻ. (Obsl. wł.). W czwar­
tek rano Francuskie Zgromadze­
nie Narodowe przyjcie 413

f tosami przeciwko 183 aniysiraj- 
ową ustawę, której projekt 

wniósł rząd Schumana.
Ustawa przeszła następnie pod 

obrady senatu. W  czwartek rów­
nież zarządzono mobilizację 80 
tys. rezerwistów, którzy obok po­
licji i żandarmerii mają wziąć 
udział w  zwalczaniu strajku.

Z całej Francji donoszą w  dal­
szym ciągu o w alkach strajkują­
cych robotników z wojskiem i 
policją. W  Nicei i Cannes ro­
botnicy opanowali urzędy pocz­
towe. W  Dune w  czasie walk 
ranionych zostało 16 żandar­
mów. Wśród robotników są za­
bici.. Na terenie zagłębia węglo­
w ego na północy Francji lotne 
ek ipy  narodowych -komitetów 
strajkujących przenoszą się z 
miejsca na miejsce na  samocho­
dach ciężarowych i wzyw ają ro­
botników do kontynuowania 
strajku.

Wmłprntfl z sąsiadami
podstawa polityki 
Czechosłowacji

LONDYN, (Obsl. wł.), Kore­
spondent radia .amerykańskiego 
w Pradze, Linhardlon .przepro­
wadził wywiad z ministrem Ma* * 
sarykiem, który oświadczył mu, 
że wierzy w pomyślny wynik 
konferencji londyńskiej. Gdyby 
jednak obrady zostały zerwane 
— Czechosłowacja musiałaby.' 
zrewidować swą politykę w sto­
sunku do Niemiec.

W  czasie sęsji ONZ M asaryk 
rozmawiał z Marshallem' i udało 
mu się uzgodnić z nim  poglądy'' 
n a  w iele spraw, Jeżęli chodzi' , o - 
Palestynę, to mimo zaburzeń, jar 
k ie  zostały wyw ołane decyzją 
ONZ — podział był jedynym  
możliwym wyjściem  z '  sytuacji.

Na temat współpracy gospodar­
czej z innymi krajami, Masaryk 
oświadczył, że rozwijają się o- 
siatnio coraz lepiej stosunki han­
dlowe z W ielką Brytanią i USA, 
ale Czechosłowacja opiera się 
przede wszystkim na  współpracy 
z najbliższymi .sąsiadami.

nielRzp!nzef)st«o
„Czarnej Reichswehry"
w strefie brytyjskie)

BERLIN. Z Kllonii donoszą, że 
na posiedzeniu plenarnym Land­
tagu w Szłezwig —Holsztynie, bur- 

. mistrz KI Jonii Andreaus Gayk (so­
cjaldemokrata) podczas dyskusji 

i nad nową ustawą denazyfikacyj-j 
ną domagał się zakończenia dena- 

■ zyfikacji ,,szarych ludzi", przejścia 
natomiast do denążyfikacji ■ praw- 
dziwych hitlerowców Wskazał on 
jednocześnie, że istniejące w stre- 

'  fie brytyjskiej niemieckie oddzia­
ły robocze (t. zw. dienstgruppen) 
mogą' przekształcić się znów w 
„Czarną Reichswehrę".

O losie Londynu zadecydowały godziny
Bombo atomowa było p rz y lo to m
Czterdzieści godzin przed terminem ataku
wojska alianckie wtargnęły
do podziemne} fabryki

Angielska służba wywiadowcza opublikowała niedawno Jedną z najpilniej strzeżonych' tajemnic wo­
jennych: Niemcy stanęli do wyścigu z uczonymi amerykańskimi mozolącymi się nad wynalezieniem 
bomby atomowej, i gdyby udało im .się osiągnąć W tym wyścigu pierwsze miejsce, Jo stolica A nglii.— 
podobna byłaby dziś do zdewastowanych terenów Hiroszimy,

Na początku wojny przywódcy 
hitlerowscy dowiedzieli się za po­
średnictwem swych agentów, że 
uczeni amerykańscy pod kierów- 
nictwem prof. Lilienthala, prowa­
dzą poszukiwania, zmierzające do 
wynalezienia bomby atomowej.— 
Jednakże mimo największych wy­
siłków szpiegom hitlerowskim nie 
udało się dotrzeć do fabryk ato­
mowych w Oak-Ridge, j a tym 
mniej zdobyć tajemnice produk­
cji nowej bronlT Pomimo to jednak 
uczeni niemieccy pod kierownic­
twem prof, . Heisenberga, przystą­
pili do pracy. ■>

Wbrew ogólnemu mniemaniu — 
Zasada wyzwalania się energiii a- 
tomowej znana była doskonale fi- 
zyskom juz przed wojną. Trudność 
polegała na skonstruowaniu poci­
sków, z których miała ona wybu­
chać. Ale w r. 1940 Trzecia Rze­
sza nie byku' odpowiednio wypo­
sażona w przyrządy techniczne i 
surowce, konieczne do fabrykacji 
elementów atomowych.

W lecie 1941 r, uczeni niemiec­
cy doszli do wniosku że pluto- 
nium, które w cztery lata później 
dostarczyło’ ładunku wybuchowego 
dó bomby, zrzuconej na Hiroszi­
mę, osiągnąć można z 'uranu. Ale 
procedura taka wymaga olbrzy­
miej rozbudowy instalacji przemy- 

i słowych a Niemcy nie mieli ani 
dostatecznych środków finanso­
wych, ani zaufania do nowej bro­
ni; Sam Fuehrer odnosił się bar­
dzo sceptycznie do całej sprawy i 
kwoty ' których domagał się Hei- 
senberg wolał użytkować na roz­
budowę lotnictwa i konstrukcję 
łodzi podwodnych.

Gdy w r. 1942 armia niemiecka 
Zalała całą niemal Europę, pod- 
chodząc do Kaukazu, zdawało się, 
że Hitler miał wszelkie dane ca 
to,(,by wierzyć w, szybkie zwycię­
stwo. Toteż zamiast 9 miliardów, 
jakich zażądał Heisenberg przy­
dzielił mu tylko 2.000.000 marek.

Pomimo tak -szczupłych kredy­
tów- profesor kontynuował -Jednak 
swą pracę. Wybudowano specjal­
ną fabrykę W Heigelroch o 50 km

od Stuttgardu. Fabryka ta skonstru 
owana była ■ całkowicief uod zie­
mią i ochroniona od'ataków lot­
niczych 20-metrowym . pancerzem 
skalnym.

Ałó poza uranem Niemcy potrze­
bowali jeszcze t. zw. „ciężkiej wo­
dy", którą produkowano w spe­
cjalnych zakładach .elektro-hydra- 
ulicznych w Norwegii. Suroyriec 
ten nie nadchodził jednak do Nie­
miec w dostatecznych ilościach 1 
dlatego prace prof. Heisenberga 
nie postępowały dość szybko na- 
przód. Na 'domiar złego latem 1943 
spadochroniarze alianccy dokonali 
śmiałego wypadu na Norwegię 1

wysadzili w powietrze fabrykę 
„ciężkiej wody".

Fabrykę odbudowano w r. 1944, 
ale Niemcy stracili masę drogo­
cennego czasu, którego nie mogli 
już nadrobić w żaden sposób. Po­
za tym prof. Heisenbetg musiał wal 
czyć z intrygami, które snuł prze­
ciw niemu protegowany Goeringa, 
chemik Menzel. Menzel dopiął na­
wet tego, iż Heisenberga zwolnio­
no z jego stanowisk# gdy jednak 
sytuacja na froncie stała Się pa­
ląca, Goering sam prosił profesora, 
by  wrócił do pracy.

Fabryki prof. Heisenberga pra­
cowały dniem i nocą. Nareszcie

przygotowano pierwszy ekspery­
mentalny pocisk. Ale odgłosy bi­
tew zbliżały się... Prof, Heisenberg 
wyznaczył datę ostatecznej próby 
na dzień 24 kwietnia. Natomiast 
po tym wszystkie urządzenia mia­
ły być przetransportowane na trzy 
stu ciężarówkach z Heigelroch do 
pewnej miejscowości w Alpach 
bawarskich, gdzie Hitler zamierzał 
stworzyć ostatni punkt oporu. •
, Hitler zmienił, teraz zupełnie zda 
nie o nowej broni. W kompletnym 
rozbiciu, jakie go otaczało, całą 
nadzieję oparł ną bombie prof. 
Heisenberga, którćgo zarzucał de­
peszami. Ostatnią wysłał 21, kwiet­
nia,o świcie:

• - — „Czy wszystko gotowe? —- 
brzmiała Czy może pan dziś Je­
szcze zrzucić bombę na Londyn?"

Na tę depeszę Hitler nie otrzy­
mał już odpowiedzi. Gdyż 22 kwiet 
nia w 1945 r. w czterdzieści osiem 
godzin przed , 'decydującą próbę 
wojska alianckie wtargnęły do pod 
ziemnej fabryki w Heigelroch.
. W ten sposób Londyn, a zapew­
ne 1 inne wielkie miasta uniknęły 
losu Hiroszimy 1 Nagasaki

J. M.

instfułcc^e j pieniądze d |a p o d zie m ia

przychodziły reyulornie z Londyny,.
„Praca“ WiN i WRN 
oymienloBa na zagraniczna złoto
“ WARSZAWA. — W  drugim dniu procesu W IN i  WRN kon­

tynuow ał swe zeznania oskarżony Kwieciński. Na zapytanie 
przewodniczącego, jak przedstawiała się akcja zbrojna WIN —
Kwieciński wyjaśnia: K oncepcja „samoobrony" i koncepcja, za­
początkowana przez organizację „Nie", skierowała w ielu ludzi 
na drogę zbrodni. Pozostawienie w ielu oddziałów zbrojnych 
zwłaszcza w  lubelskim i białostockim, oddziałów likw idacyj­
nych i specjalnych, było również pbwodem trw ania akcji 
zbrojnej. /

Kierownikiem pr^agandy był 
osk. Obarski. Obszar centralny wy­
dawał dwa pisma nielegalnej mate­
riały do tych pism czerpano z, biu­
letynów wewnętrznych i raportów 
„stoczni". Wykorzystywaliśmy rów­
nież fałszywe dokumenty, otrzymy­
wane z komendy głównej — dodaje 
Kwieciński, ©skarźćśśyiyzeznaje rów­
nież o lokalnych wydawnictwach

OOyzniczytem tysiące ludzi no Snrert
ośw iadcza oskarżony G rabner 
przed policją
austriacką

KRAKÓW. Dziesiąty dzień prze­
wodu sądówego rozpoczęły zeznania 
świadka Erwina Olszówki z Cho- 

| rzowa. Był on przez długi czas za-

Zachodnie granice Polski
powinny pozostać w obecnym stanie 
Rezolucja
w ielk iego wiecu
w Londynie

i: LONDYN. W chwili, gdy toczą
się rozmowy czterech ministrów 
mad.sprawą odbudowy pokoju, ze­
brani tu mieszkańcy Londynu (ó- 
świadczają, że zachodnie granico 
Polski, powinny pozostać w obec­
nym stanie. — Tak bratni tekst re­
zolucji uchwalonej wczoraj jedno­
głośnie na parotysięcznym zebra­
niu publicsnym w Londynie Cen­
tral Hallu. .

Tekst rezolucji przedstawił zgro­
madzonym przewodniczący zebra-

5 0 tudn ia
Emigracyjny rząd jugosłowiań­

ski, znajdujący się w Londynie, 
odmaetna uznania powstałego w 
dniu poprzednim Komitetu Wyz- 

! Wolenia Narodowego na osWobo- 
' izonych !ui od okupanta tere- 

' tiack Jugosławii.
tF odwet za niezwykle oży­

wioną działalność partyzantów 
Niemcy wprowadzają w całej 
Sabaudii tFrancja) godzinę poli­
cyjną o godz. IS, rzecz aotych- 

, etos niapraktykowaną.

Frank Bowles,' wiceprezes frak­
cji parlamentarnej Partii Pracy,

Na zebraniu tym 8 postów do 
parlamenty brytyjskiego, którzy 
niedawno zwiedzili kraje Europy 
Wschodniej, zdało sprawę ze 
swych wrażeń i obsefwaćji, s- ;|

Wszyscy mówcy podkreślali w 
swych relacjach prężność i roz­
mach narodów Europy wschodniej 
w walce o odbudowę ich zniszczo­
nych krajów. .

Poseł Zilliaćus w obszernym 
przemówieniu przytoczył zdanie 
jednego z dyplomatów brytyjskich, 
z którym rozmawiał w czasie po­
dróży. Dyplomata ów stwierdził: 
„nowe reżimy w krśjach Europy 
wschodniej nie tylko,’ że nie są 
zachwiane, lecz nie już ich zach­
wiać nie może".

Zilliaćus podkreślił, iż ustrój so­
cjalistyczny w krajach Europy 
wschodniej funkcjonuje dobrze. 
Kraje te ńiię. liczą na pomoc ame­
rykańską, jakkolwiek byłaby im 
ona potrzebna. Przystąpiły one sa­
me do odbudowy swej gospodar­
ki na gruncie współpracy i wy­
miany wzajemnej. Niemniej jed­
nak pragnęłyby one wszystkie na­
wiązania również stosunków han­
dlowych z zachodem. Zdaniem Zfl- 
liacusa, Wielka Brytania powinna 
dążyć dó uzgodnienia swych pla­
nów gospodarczych z tymi kraja­
mi, aby uzyskać potrzebne jej su­
rowce.

Zilliaćus stwierdził wresz.de, iż 
interesy Wielkiej Brytanii wyma­
gają stanowczego odgrodzenia się 
od „szaleńców, którzy prowadzą 
kampanię przeciwko nowym demo­
kracjom ludowym i Związkowi Ra­
dzieckiemu",

trudniony w sekretariacie obozu i .w 
związku z tym podaje dokładne cy-; 
fry obejmujące rejestrowanych Więź­
niów . w liczbie 218 tysięcy. ’ Prócz 
tego istniała kategorią 1? /tj#./ więtr 
niow oznaczonych literą Byli
oni osadzeni, w obozie „na .wycho­
wanie . Ostatnio transporty więź­
niów oznaczone były literami. ̂ gą“ 
— 20 tysięcy i „b" — 9' tysięcy. 
Cyganów osdazono w obozie 28 tys, 
z tego 25 tys. zostało zamordowa­
nych. Ogólną cyfrę - rozstrzelanych i 
zagazowanych , więźniów: I Spośród 
tych ewidencji oblicza świadek na 
ponad 150 tysięcy. Transporty’, któ­
re hez rejestracji szły, do komór ga­
zowych obejmowały ponad ttźy mi­
lion y./łn#zf! ! -

Duże wrażenie, na sali wywołują 
Odczytanie zeznań Grabnera złożo­
nych prźed policją wiedeńską.

W zeznaniach 'tych oskarżony 
przyznał się do zagazowania pol­
skich s transportów przesiedleńczych,
•  „Na bloku. U odbywały się liczne 
egzekucję” — brzmi dosłowny tekst 
pżótokóła — 'jeżęli; bunkry były 
przepełnione — dokonywano oczy­
szczania ich w asyście lagerfuerehra,
Aumeiera. „Wyznaczyłem sam tysią­
ce/więźniów na egzekucje". Po od­
czytaniu protokółu Grabner oświad­
cza, • że zeznania te zostały . rzekomo 
wymuszone przez, policję wiedeńską. 
. W związku z tym oświadczeniem 
prokurator zwraca się do ■ Grabnera, 
aby wytłumaczył jak to śię stało,, 
że 'te  tamę zarzuty stawia mu cały 
szereg świadków i że protokół zga­
dza się z tym co o oskarżonym zez­
nał komendant Hoess.

Reakcll nie odnawiana
republikańska  
forma rządu

RZYM (obsł. wł.). Wczoraj doszło 
w czasie posiedzenia włoskiego Zgro­
madzenia Narodowego do -jgjWąfm&K 
nej bójki między monarchistami a 
deputowanymi ugrupowań lewico­
wych. Deputowani lewicowi stanęli 
bowięm w obronie paragrafu konsty­
tucji, który mówi, że republikańska 
forma rządu nie może być/ przed- 
mioetm rewii ji. Monarchiści i depu­
towani innych stronnictw prawico­
wych zacekle zwalczają ten para­
graf,

WiN oraz opisuje dokładnie techni­
kę, kolportażu i łączności.

Przewodniczący: „Skąd WiN czer­
pał środki finansowe?”

Pskarżony twierdzi, że nie wie 
■skąd pochodziły te pieniądze i ie 
dopiero w więzieniu, w rozmowach 
z aresztowanymi, które udało mu. się 
przeprowadzić wbrew, regulaminowi, 
dowiedział się, że praca jego aparatu 
wymieniana była za granicą na 
złoto... '

Kwieciński przechodzi 4° przed­
stawienia sieci wywiadu. Oskarżony 
zeznaje ż dużą znajomością rzeczy, 
ponieważ był w ciągu 1945. roku 
kierownikiem wvdziąłu informacji i 
wywiadu. Aparat wywiadu prze­
szedł od organizcaji NiE dó Delega­
tury Sił Zbrojnych u d o  WiN-u w 
-zasadzie- nie zmieniony, był on tylko 
nieustannie * rozbudowywany. Oka­
zuje się, i ę  istniał w ramach wydzia-, 
łu wywiadowczego — oddział poli­
tyczny, .pójjicyjny, administracyjny 
i gospodarczy. Wydział prowadził 
również kartotekę zawierającą dane

Premier F ninniHl
0 potrzebie przyjaźni
1 współpracy z ZSRR
'  HELSINKI (obsł. wl). Fiński 

premier Pekkala oświadczył, że Fin­
landia powinna jak najszybciej zaw­
rzeć sojusz ze Związkiem Radziec­
kim. Sojpsz. raki wzmocniłby znacz­
nie pozycję Finlandii na forum mię­
dzynarodowym Jest to wprawdzie 
dopiero kwestia pewnej przyszłości i 
przebywająca obecnie w Mpskwie 
misja fińską nie ma żadnych pełno­
mocnictw do prowadzenia rozmów 
w tym kierunku ale raporty ijej 
wskazują na życzliwe ustosunkowa­
nie'' się rządu ZSRR do’ Finlandii co 
umożliwia zawarcie takiego układu 
o przyjaźni i współpracy. ZSRR po­
szedł np; ostatnio na znaczne ustęp­
stwa w sprawie ’ reparacji: 5 Wojen-
'hyęSi'; a

personalne osób „rozpracowywa­
nych”.

Kiedy Kwieciński objął stanowisko 
komendanta obszaru centralnego kie­
rowniczką wydziału wywiadowczego 
stała się osk. Sosnowska.

Zespół organizacyjny i techniczny 
Sosnowska zorganizowała sobie sama, 
osobiście kierowała również oddzia­
łem politycznym, robiła selekcję ma­
teriału, korespondowała sama z ko­
mendantami okręgów, dając im do 
wykonania zadania wywiadowcze. 
Sosnowska robiła ponadto wyciągi z 
raportów, przeznaczone dla okręgów 
id ła  stronnictw wchodzących w 
skład komitetu porozumiewawczego. 
Materiał - wywiadowczy przesyłała 
generałowi Kopańskiemu do Londy­
nu.

Przewodniczący; „A Wywiad wófr; 
skowy?”

Oskarżony: dW3N przekazywał
do 6 oddziału sztabu w Londynie do 
generała Kopańskiego wszystkie swo­
je materiały”.

Kwieciński opowiada, o  jednym z 
kurierów wysłanych" do Londynu, 
niejakim Struzicwiczu oraz o Stefa­
nie Rybickim. %iadomóśÓ o tyraj ie  
Rybicki dojechał na miejsce miała 
być- podania w; audycji rądia frank­
furckiego. Z Londynu przychodziły 
regularnie, instrukcje.

Niepowodzenie
grozi działalności
komisji „bałkańskiej**

ATENY. (Obsł. wł.). Komisje 
„bałkańska" ONZ, która znajduj a 
się ©d dwóch tygodni na terenie 
Grecji, odbyła  szereg tajnych 
zebrań, w  czasie których opra­
cowano m etody działania. Komi­
sja m iała zamiar — jak wiado­
mo — zorganizować ca ły  szereg 
specj alnych _ placówek kontrol­
nych  po obu stronach północnej 
granięy Grecji z Albanią, Jugo­
sław ią i Bułgarią.

Ponieważ rządy tyeh  państw  
o ś w ia d c z y ły iż  nie dopuszczą 
komisji na swoje terytorium, ko­
misja postanow iła rozciągnąć 
sieć takich placówek jedynie  w  
północnej Grecji.1 M ają one być 
obsadzone w yłącznie przez woj­
skowych. Prawdopodobnie jed ­
nak n ie  będą one mogły przy­
stąpić do „pracy", ponieważ nie 
pozwolą na  to  sztaby partyzanc­
kich ugrupowań greckich, które 
sprawują władzę w łaśnie w 'p ó ł­
nocnej Grecji.

Na podstawie art. XIII. 2 ą Zarząd Związku Zawodowego Dzienni- . 
karzy R. P. Oddział we Wrocławiu zwołuje

/  DOROCZNE WALNE ZEBRANIE
członków Oddziału na dzień 7 grudnia 1947 o godz. 9-tej w sali 
Miejskiej Rady Narodowej w Rynjcu, Sukiennice 9, z następującym 

porządkiem obrad:
Część oficjalna:
1. Powitanie Walnego Zebrania

- 2. Referat red. A. Mostowicza pt. „Rola i znaczenie polskiej pra­
sy na Dolnym Śląsku”.

Część organizacyjna:
1. Wybór prezydium W. Zebrania
2. Sprawozdanie delegatów ze 'Zjażdu Z.Z.D.R.P. w Szczecinie' 

r (ref. red. T. Galińsl® ' /
i 3. Sprawozdanie z działalności ustępującego Zarządu Oddziału 

4. Sprawozdanie ustępującego Sądu Dziennikarskiego 
V '5, Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej /

6. Dyskusja nad sprawozdaniami
7. Absolutorium dla ustępującego Zarządu
8. Wybór nowyph'władz Oddziału -

/ 9. Ewentualia .
_ W razie' braku, przepisanej statutem Ilości obecnych członków, 
Zebranie odbędzie się w drugim terminie o godz 930 w tym samym 
lokalu, przy czym powzięte uchwały będą prawomocne.

Sylwetki
oskarżonych
o procesie 0in-i

W  dniu  3 grudnia br. rozpg. 
częla się w  rejonowym  sądzie w 
W arszawie rozprawa przeciwko 
uczestnikom tzw. „komitetu po­
rozumiewawczego organizacji 
Polski podziemnej".
Akt oskarżenia

W szyscy podsądni oskarżeni 
są o dążenie do obalenia demo- 
toralycznego ustroju w  Polsce o- 
raz organizowanie t. zw. central­
nego Komitetu narodowego, któ- 
ry skupić mia! wszystkie ugru- 
powam a faszystowskiego reżi­
mu.

Kwieciński
Akt oskarżenia zarzuca ponad­

to W inoentemu Kwiecińskiemu 
przynależność do organizacji 
„Nie", do delegatury sił zbrój- 
nych  na kraj, oraz do WIN, w 
którym zajmował stanowisko ko­
m endanta obszaru centralnego i  
następnie kom endanta główne­
go.

Kwieciński oskarżony jest o 
kierowanie działalnością wywia­
dowczą podległych m u organi­
zacji, organizowanie zamachów.:] 
terrorystycznych, upraw iania ak­
cji szpiegowskiej, kontakty oso­
biste z amb. Cawendish Bentine- 
kem i przekazywanie materia­
łów szpiegowskich do reakcyj­
nych ośrodków emigracyjnych I 
do placówek wyw iadu obcego w 
Paryżu, Nicei i  Sztokholmie, o- 
raz korzystanie z subwencji za­
granicznych r 1"’
Marynowska

M aria M arynowska by ła  tłu­
maczką warszawskiej ambasady 
jednego z wielkich mocarstw i 
przekazywała C avendish’owi 
Bentinckowi oraz Bliss Lane'owi 
b iu le tyny  informacyjne komórki 
wywiadowczej zawierające wia­
domości o ruchach i  dyslokacji 
wojsk oraz prasę n ielegalną. Ma­
rynowska tłumaczyła podległym 
obp ambasadorom ałtachć woj­
skowym otrzymywane z podzie­
mia m ateriały, stanowiące tajem­
n ice państw owe
Mairszewski

Następnym oskarżonym jest 
W łodzimierz ' Marszewski, czło­
nek  prezydium  podziemnego 
Śironmotwa Narodowego i  czło­
nek sztabu narodowego zw. woj­
skowego.

Był on w  ścisłym kontakcie i 
szefem Pas-u Morawcem oraz u- 
trzym ywał łączność ze znanym 
że skrajnie faszystwoskich prze­
konań Bilecldm w  Londynie.

Marszewski jest współautorem 
oszczerczego memoriału skiero­
w anego do ONZ oraz przewód-'  
niczącym komitetu porozumie­
wawczego. Marszewski otrzymał 
na swą robotę z Londynu ponad 
1.600 tys, zł.
Lipiński
docent uniwersytetu, szef i zało­
życiel SN i  kom itetu porozumie­
wawczego. Redaktor słynnego 
memoriału do ONZ. Inspirator 
akcji zmierzającej do spowodo-1 
wania interwencji mocarstw w 
spraw y wewnętrzne Polski. -

Dysponował sumą 700 dola­
rów i  50.000 zł, pochodzącą zza 
granicy i  otrzymywał słało wy^ 
nagrodzenie.
Sosnowska
szef siatki szpiegowskiej obszaru 
centralnego WIN, słynnej „Sto­
czni". Jean a  z  in icjatorek zjed­
noczenia . podziemia. Utrzymy* 
w ala stałą łączność z szeiami 
wyw iadu okręgów i redaktorami 
„Gazety Ludowej", m. in. i z Au­
gusty ńskim. Instruktorka i kie­
rowniczka działalności ; szpie­
gowskiej, gromadziła i przeka­
zywała m ateriały szpiegowskimi] 
za granicę oraz obcym czynni­
kom w Polsce. .

Sędztak.
organizator sabotażu przy pobo­
rze do W ojska Polskiego na te­
renach wyzwolonych — w cza­
sie trw ania wojny. Szef krwawej 
białostockiej organizacji delega­
tury i  WIN-u. Organizator band 
leśnych, akcji terroru i tzw. ak­
cji „Z" — szpiegostwa w wojsku. • 
Bezpośrednio kierował działal­
nością band. Akt oskarżenia wy­
licza 14 napadów zorganizowa- - 
nych przez jego bandy, w któ­
rych zginęło 41 pracowników-' 
służby bezpieczeństwa i żołnie­
rzy oraz w  których zamordowano 
12 osób cyw ilnych (w tej liczbie 
cztery kobiety m. iń. Linarską 
Irenę, żonę „Mścisława").
ObarskL

Ostatni oskarżony Adam .0* /  
barski kierownik okręgu WRN i 
szef propagandy obszaru cen­
tralnego W IN utrzymywał kon­
takt z Zarembą i w ielu czołowy* y 
mi działaczami różnych orgatti* 
zacji podziemia gromadził wie* 
domości stanowiące iajemnię?sjj 
państwowe oraz przekazywał je 
do komórki wywiadowczej WIN-j

Obarski pobrał za swą pracę ; 
od  czynników zagranicznych-JI i  
ty siąc#  dolarów.
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U wielkiego maga chirurgii mózgu (!)

„Podróż dookoła czaszki"
Pisarz węgierski pod skalpelem
wielkiego chirurga

Sztokholm w listopadzie.
Poza starą, trzywiekową bramą, 

na olbrzymiej przestrzeni usianej 
’ budynkami — znajdujemy jeden 

z najstarszych szpitali naszego kon 
tynentu: „.Serafiner Lazaret.

W  budynkach tego szpitala roz­
poczęto nowy rozdział historii me­
dycyny — tam właśnie około 1700 
r. pewien lekarz szwedzki ośmie­
lił się dokonać „niemożliwości" 
—- otworzył czaszką ludzką! Nikt 
nie wątpi, że czyn taki był re- 

' wolucją w sztuce Hipokratesowe}: 
zapuszczać sią w teren, który wg. 
mniemań wielu ówczesnej epoki, 
był siedzibą nieśmiertelnej duszy. 

|  Z „Serafiner Lazaret" zachowano 
z pietyzmem do dzisiejszego dnia 
narzędzia, służące do tego wiel­
kiego eksperymentu.' 'Narzędzia 
prymitywne, nie ulega kwestii, ale 
wykonane z niesłychanym nakła­
dem pracy przez jakiegoś anoni­
mowego rzemieślnika.

Ale, zaledwie opuszczam ten 
stary szpital z czerwonej Cegły, 
gdy znajdujemy się naprzeciw o- 
gromnego ultranowoczesnego bu­
dynku o szeroko otwartych ok­
nach, patrzących na ciszą popołud­
nia w Sztokholmie.
MIĘDZYNARODOWA WYMOWA 

BÓLU NIE POTRZEBUJE SŁÓW
W korytarzach kliniki panuje 

. wielojęzyczność. Chorzy, którzy tu 
zjechali ze wszystkich krańców 
świata, usiłują się porozumieć 
między sobą i, ciekawa rzecz, uda­
je im sią to całkowicie. Między­
narodowa wymowa bólu nie po­
trzebuje wcale słów. Chińczyka z 
łatwością zrozumie Duńczyk, o ile' 
obaj cierpią na te same dolegli­
wości...

Ale nie tylko chorych różnoję­
zycznych spotykamy w klinice 
prof. OIlveerona. Obecni tam leka­
rze należą również do wszystkich 
narodowości ba! nawet i  rasl 
Wszyscy oni przybyli, by nauczyć 
sią techniki operacyjnego usuwa­
nia nowotworów mózgowych od 
mistrza. Istna wieża Babel: gard­
łowy bełkot Amerykanina miesza 
sią z arabszczyzną jakiegoś Trans- 
jordańczyka, niemczyzna Szwajca­
ra z wartkim potokiem słów Hisz­
pana z Madrytu...

OPERACJA MÓZGU PISARZA
— „Jest to niezwykle rzadki za- 

> szczyt zostać przyjętym przez Her­
berta OUyecrona, największego 
chirurga mózgu, jakiego kiedokol-

wiek znał Świat — pisze dziennik 
węgierski „Szonlbati" I gdyby nie 
nadzy cza jna pamięć profesora, być 
może) nigdy nie udałoby sią uzy­
skać tęgo- wywiadu. Zaraz to Wy- 
tłumaczę: otóż przed 11 laty, wiel­
ki pisarz węgierski Fryderyk Ka- 
rinthy poważnie zachorował. Wez­
wani lekarze Stwierdzili guz w 
mózgu. Pisarza przewieziono do 
Sztokholmu samolotem, gdzie zo­
stał operowany przez OHvecrona. 
W jakiś czas później powrócił wy­
leczony do kraju...

Profesor Olteecrona został za­
proszony przez Węgierską Akade­
mią Umiejętności do Budapesztu, 
dla' wygłoszenia odczytu o ' prze­
biegu tej operacji, o której mówi­
ła; cała Europa) operacji) którą ,u- 
wiecznlła sławna powieść : Kamithy 
ego, zatytułowana:. „Podróż do­
okoła mej czaszki", w której autor 
opisuje z cudowną przejrzystością 
wszystko co odczuwał przed, w 
czasie i pó operacji. W ciągu bo­
wiem 6 godzin trwania zabiegu 
Karinthy rozmawiał z całą świado-

Mikroskop elektronowy 
powi.eksza 10 tysięcy razy 
ale to jeszcze mało

W dziedzinie postąpił, zmierza­
jącego do uwidocznienia oku ludz­
kiemu jak najmniejszych cząstek, 
wynalezienie mikroskopu bez so­
czewek czyli t. zw. elektronowego, 
dokonane niedawno, jest zdarze­
niem epokowym. W tym mikro­
skopie światło ultrafioletowe, u- 
tywane dotąd w przyrządach tego 
rodzaju, zastąpiono ogólnie znany­
mi promieniami katodowymi./;Pro­
mienie te, powstają, gdy przepu­
szczamy prąd elektryczny przez 
próżnią.

Doświadczenia wykazały, że pro 
mienie katodowe posiadają te sa­
me właściwości, co zwykłe pro­
mienie świetlne. Dają sią sku­
piać i reżpraszać, załamywać i od­
bijać. Wśród uczonych powstała 
wobec tego myśl, aby użyć je do 
badań mikroskopowych.
' Mikroskop elektronowy Jest wła­
śnie realizacją owej myśli. Pro­
mienie nie skupiają sią w nim na 
soczewce, u ii  nie są odbijane 
przez lustra, jak w zwykłym mi­
kroskopie, gdyż rolą szkieł speł­
niają tu pola elektro-magnetyczne. 
Przedmiot, który ma być poddany 
badaniu, musi być nagrzany w 
próżni. Obraz powiększany zjawia 
sią na fluoryzującej zasłonie, gdzie 
go można oglądać przy pomocy 
normalnej lupy.

Dotychczas osiągnięto powięk­
szenia do 10 tys. razy. Spodziewa­
ne jest, że przy pomocy tego przy­
rządu uda sią otrzymać powięk­
szenie do 25 tys. razy.

Tak silne powiększenie umożli-

Na czym polega 
poIMeciioMlio Miooi! (Umów
' Na podstawie zawartej ostatnio 

w Warszawie umowy filmowej 
między „Filmem Polskim" i „Cze- 
chbsloweńską Filmową. Spolecnost 
oba kraje zobowiązują sią do: 1)

Solice-Zdrój
rozpoczyna sezon

Po chwilowej przerwie z dniem 
'  1 grudnia Solice-Zdrój rozpoczy­

nają sezon zimowy. Czynne są: za- 
; kłady zdrojowe, kąpielowy, wypo- 
' sażony we wszelkie nowoczesne 

urządzenia lecznicze, pierwsze w 
Polsce sanatorium dla reumaty- 

Ijków i 130-pckojowy Dom Zdrojo­
wy.

k |  Eolice specjalizują się w Iecże- 
: niu - wszelkich nieżytów, astmy, 
’ schorzeń nerek i wadliwej przemia 
- ny materii U

wspólnej produkcji filmów długo i 
krótkometrażowych, 2) wzajemnej 
wymiany pracowników filmowych, 
3) wzajemnych wizyt i wspólnych 
narad pracowników 1 dziennikarzy 
filmowych, 4) współpracy w kształ 
cenlu kadr filmowych, 5) współ­
pracy f wzajemnej pomocy w dzie 
dżinie techniki filmowej, 6) współ, 
pracy instytutów filmowych, szkół 
filmowych, wydawnictw 1 prasy, 
7) wzajemnego regularnego udzie­
lania informacji ze wszystkich dzie 
dżin pracy filmowej, fj) uwzględ­
nienia kulturalnych i społecznych 
potrzeb obu krajów ptey ustalaniu 
tematycznych planów produkcji fil­
mowej, 9) zawarcia wzajemnej u- 
mowy o wwozie |  wywozie filmów 
oraz otoczenia specjalną opieka 1 
rozpowszechniania filmów bratniej, 
produkcji, 10) regularnych spotkań 
pełnomocnych przedstawicieli obu 
kinematografii.

Wi badanie budowy materii 1 uwi­
doczni cząsteczki chemiczne nie­
których ciał, przyczyniając się 
tym niesłychanie do wzbogacenia 
wiedzy chemicznej i fizycznej.

Uśmiech dla żyrafy

mośdą s tym) któremu powierzył 
swoje życie.

Pó raz pierwszy spotkałem pro­
fesora u. pisarza. Ollyacrona nie 
zapomniał tego spotkania i przy­
jął mnie „na pogawędką między 
dwoma operacjami".

W numerze jutrzejszym, w dru­
giej części reportażu węgierskiego 
dziennikarza dowiedzą się Czytel­
nicy, co odczuwa pacjent w cza­
sie operacji mózgu.

M uzyka sfer
Wenus gra 
głosem skrzypiec

Dzięki prof. Hopardowi, tak zwa­
na harmonia sfer przestaje być 
tylko przenośnią poetycką.

Otó uczony ten przy pomocy 
teleskopu skierował promienie pla­
nety Wenus na komórkę fotoelek- 
trycżną. Drgania, powstałe w tej 
komórce wzmocniono i za pomocą 
głośnika zamieniono na, fale gło­
sowe. Głos tej planety podobny 
jesT jakoby do wysokiego tonu 
skrzypiec.

W podobny sposób można po­
dobno zmienić na «głos promienie 
świetlne innych . ciał niebieskich, 
a także oświetlonego słońcem po­
la lub płonącej zapałki.

Niektóre sceny z nowego filmu francuskiego „MacadamM "nakręca­
ne są w Zoo w Vlncennes. Młoda gwiazda ekranu, Andró element, 
która się nigdy nie uśmiecha na scenie, musiała się rozbawić w 

zetknięciu z poufalą żyrafą

Elektrownia przyszłości
Miechowice dadzą 300 tyś. kilowatów
Marzenie o wspaniałych turbinach i generatorach 
p r z y b i o r ą  r e a l n e  k s z t a ł t y

Szosa niby pas transmisyjny przesuwa samochód wciąż naprzód. Po bokach drogi uciekają w 
przestrzeń drzewa 1 domy. Jadąc z Katowic w kierunku Opola trudno omlnqó kopalnią Miechowite. 
Narzuca się ona uwadze obserwatora swym wytężonym rytmem pracy czujnej 1 nieprzerwanej. Dy­
mią jej kominy, huczę maszyny, a człowiek stara ślę dotrzymać tempa stalowym potworom. I nagle 
kontrast — taż niemal za granicznym mnrem wznoszę się inne kominy — wygasłe i  inne budynki — 
pUSte . obok pulsującej życiem kopalni stoi zamarła elektrownia Miechowie*.

HISTORIA JAK WIELB INNYCH
Historia jej jest krótka: zudowan* 

podczas wojny i wyposażona w naj­
nowocześniejsze urządzenia i apa­
raty (że wymienimy tylko kominy, 
służące do pochłaniania pyłu, aby 
nie zanieczyszczać powietrza w. o- 
kolicy) służyć miała , celom wojen­
nym. Zdewastowana kompletnie do­
stała się w ręce władz polskich, któ­
re, doceniając jei wygodne położe­
nie w stosunku do innych , ośrodków 
energetycznych, postanowiły przy­
wrócić jej zdolność produkcyjną.

Na ostatnim Zjeździ* Przemysło­
wym w Szczecinie min. Minc, oma­
wiając najżywotniejsze zagadnienia 
naszej gospodarki, stwierdził, że Mie­
chowie* będą odbudowane już w naj­
bliższej przyszłości, stając się elek- 
trawnią-olbrzymetn, dającą 300 tys. 
kilowatów energii elektrycznej.. Cały 
ten zespół z łatwością wchłonie roz­
wijający się coraz, pomyślniej polski 
przemysł. Aby jednak, osiągnąć w 
przyszłości tak imponujące wyniki

Sie ko'iio żeitisf sle
z cudzoziemkami

Rosnący nacjonalizm w Egipcie 
doskonale ilustruje nowe prawo, któ­
re zostało już wprowadzone w ży­
cie:

Oficer,. który poślubi cudzoziemkę 
podczas wojny zostanie skazany na 
ciężkie roboty i karę : pieniężną do 
300 funtów. Wobec oficerów żenią­
cych się podczas pokoju zastosowano 
łagodniejszy wymtar sprawiedliwości: 
degradację i wstrzymanie poborów.

należało najpierw odgruzować teren, 
usunąć zawadzający złom W postaci 
pogiętych zwojów zardzewiałego że­
lastwa łtp.

Wstępne roboty trwały doić dłu­
go: wszystko należało uprzątać ręcz­
nie, toteż sporo pięknych przykła­
dów cierpliwości i  poświęcenia rooż-. 
na zanotować wśród robotników mie- 
chówieckieh, Pierwszy etap przygo­
towań ukończono.

Dziś mury stoją ciche — lecz Już 
doprowadzone do porządku i ocze­
kują na obiecane zza granicy dosta­
wy maszyn. Inżynierowie-marzycie-. 
le wyczarowują w swej wyobraźni 
turbiny i generatory. A jednak ma­
ją do tych marzeń pełne prawo — 
bo w dziedzinie energetyki po woj­
nie zrobiono tyle, iż pozwala to 
przypuszczać, że w niedalekim cza­
sie marzenia przybiorą zupełnie re­
alne kształty.
CAŁY KRAJ BĘDZIE POŁĄCZONY 

SIECIĄ
Plan inwestycyjny. przewiduje po­

łączenie całego kraju jedną wielką 
siecią wysokiego - napięcia. Niepo­
ślednią rolę odegrają w niej' wtedy 
Miechowice, jako jeden z silniejszych 
ośrodków energetycznych.

Sieć ta obejmie cały Śląsk - Dolny, 
Górny i Opolski, dalej włączy się do 
niej cały przemysłowy okręg łódzki, 
Warszawę, dawny COP oraz Pomo­
rze, Poznańskie i Wybrzeże. Te za­
mierzenia wykonane będą w ciągu 
kilku najbliższych lat. Sprawę dalszej 
przyszłości stanowią elektrownie na 
terenach Polski wschodniej w okrę­
gach przeważnie rolniczych. . Tym­
czasem lubelskie i rzeszowskie będzie 
korzystało z prądu, dostarczanego 
od Zapory Rożnowskiej. Miechowi- 
ce osiągną duże znaczenie, jeśli cho­

dzi o przesyłanie prądu z Polski np. 
do Czechosłowacji. Dotychczas e- 
nergii elektrycznej naszym sąsiadom 
dostarcza wielka elektrownia na Dol­
nym Śląsku przy kopalni „Yictona 
pod Wałbrzychem.

PRACUJĄ WYŁĄCZNIE 
FACHOWCY POLACY 

Wykonanie pełnych Inwestycji, w 
dziale energetyki krajowej otwiera 
olbrzymie możliwości rozwoju go- 
gospodarczego. W zależności od

rozbudowy ogólnokrajowej sieci wy­
sokiego napięcia Miechowie# będą 
zasilmy szereg ośrodków, przemysło­
wych w Polsce. Połączenie zaś z ied- 
nej strony sieci Śląska z Czechosło­
wacją, Wiedniem, Paryżem itp. <a * 
drugiej strony przez Warszawę i 
Różnów ze Wschodem Europy uczy­
ni Śląsk ważnym centrum energe­
tycznym Europy.

Należy podkreślić, że przemysł 
energetyczny wyeliminował całkowi­
ci* obcych . robotników. Załogi sa 
wszędzie polskie w stu procentach i 
doskonale sobie radzą, mimo, że po­
siadają niewystarczającą ilość fa­
chowców. Zorganizowano jednak 
doszkalanie zawodowe i to daja do­
bre wyniki. Szkoły specjalne prze­
mysłu energetycznego w ciągu naj­
bliższych trzech lat muszą dostar­
czyć 180 tysięcy młodych kadr ro­
botniczych, debrze się znających na 
rzeczy. Istnieją wszelkie dane, poz­
walające przypuszczać, ił to odpo­
wiedzialne zadanie będzie wykonane.

Czy zapachy możno fotosroM?
Woń lilii ma kształt krateru

Na krajowej wystawie fotogra­
ficznej w Londynie, można było 
zobaczyć kilka zdjąć fotograficz­
nych,' które swoim dziwacznym nie 
co wyglądem intrygowały zwiedza­
jących wystawą.

Fotografie wyobrażały coś Jakby 
w rodzaju kraterów księżycowych, 
obserwowanych z wielkiego odda­
lenia.

Zwiedzający, którzy wglądali do 
katalogu, aby dowiedzieć się, o 
co tu chodzi, dowiedzieli sią, że 
zdjęcia te wyobrażają fotografie 
zapachów lilii.

W katalogu znajduje sią dłuż­
sze wyjaśnienie o próbach fizyka 
francuskiego prof. Deveaux, który 
wynalazł sposób-utrwalenia na pły 
d e  fotograficznej zapachu kwia­
tów 1 w ogóle wszelkiej woni.

W tym celu profesor kieruje sil­
ny prąd zapachu na rtęciową po­

wierzchnią 1 fotografuje ją następ­
nie na płytach barwoczułych.

Na powierzchni r tą d  bowiem 
tworzą sią kręgi charakterystycz­
ne, którp utrwala mikrofotogra­
ficzna kamera.

Podczas gdy w Ameryce istnie­
ją najrozmaitsze kluby dziwaków 
Nowego Świata, jak klub łysych 
krzywych, nieszczęśliwych, gru­
bych ltd., w Związku Radzieckim 
powstają t. zw. kluby uczonych, 
których zadaniem — obsługiwanie 
pod naukowym kątem Widzenia 
profesorów 1 uczonych.

Ostatnio, jak sygnalizuje prasa 
radziecka, z  inicjatywy Central­
nego Komitetu Związku Zawodo. 
wego Pracowników Szkól Wyż. 
szych i Instytucji Naukowych pow 
Staje taki klub w Ufie 1 w Gor­
kim. |

— Wctlerko, ta my dostali 
wproszenie na bal reprezenta­
cyjny.

— Wartóby iść, ale jakby 
Hę tu ubrać, przeciei nie ma­
my strojów wizytowych.

— Jut wiem! Przebierzemy 
się! To się przectei robi! Ciot­
ka ma kufer sukien po niebo­
szczce babci.

— Ale coś mi się zdaj*, t* 
'to nie jest bal kostiumowy. 
Wszystkie baby H no nas ya- 
pią.

— Widzi mama te dwie pa- 
Me! one mają prawdziwie mod­
ne suknie, nie to co ja. Musi 
mi mama dać takie zrobić.

— Ta nic si nie bó% ta ta­
kie przebiranie to fest w mo­
dzie i/r najlepszych towa- 
rzystwach.
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Płatek

Dziś: Sabby. 

Jutro: Mikołaja.

Ważne telefony: Komenda
Miejska MO 27-34, Uraź pożarna 
28-04, pogotowie PCK 24-24.

DYŻURY APTEK:
Pod Chrobrym, Sw. W incentego 

N r 41.
Pod Mikołajem, M ikołaja 46.

„ Łabędziem, Pułaskiego 16. 
Now a Apteka, Piastowska 36.

NARESZCIE
Prace nad remontem Jezdni w 

Rynku postępują szybko naprzód. 
Słynne' dziury zalewane są asfal­
tem, a popularne „horwatówki 

, zadymiają cały Rynek. Z powodu 
tych prać przejazd przez Rynek z 

. ul. Świdnickiej Jest na razie utrud­
niony, ale po ich zakończeniu ta 
część Rynku nabierze europejskie­
go wyglądu.

JESZCZE JEDEN „PRZYJACIEL-  
NIEMCÓW

Wrocławskie władze M. O. za- 
i trzymały, w dniti wczorajszym nie- 
. jakiego Hemyka Hander podejrza­

nego o współpracę z okupantem 
niemieckim na terenie byłego G. 
G. Zatrzymanego po ukończeniu 
dochodzeń wstępnych przekazano 
db dyspozycji prokuratora Sądu 
Okręgowego. .

SW. MIKOŁAJ W PCK.
Polski Czerwony .Krzyż Oddział 

Wrocłavł urządza dn. 6. 12. br. o 
godz. 12-tej w teatrze Lalki i Ak­
tora św. Mikołaja dla najmłod­
szych członków Kół Młodzieży 
PCK.

ZEBRANIE PZZ
4coło Wroclaw-Sródmieścle Pol- 

skiego Związku Zachodniego za­
wiadamia swoićh członków, Że dn. 
7 grudnia br. 6 godz. 15-teJ odbę­
dzie się Zebranie Koła PZZ Wro- 

. cław-Sródmleście, w ' Gimnazjum 
Państwowym przy ul. Poniatow­
skiego Nr 9-

NA POMOC ZIMOWĄ 
i j  Pobrane tytułem mandatów kar­
anych zł. 3000, (trzy tysiące żło- 

tych) — przekazuje Nacz. Wydz. 
Stacji Pomp 1 Filtrów na pomoc 
zimową. <

i PRZYPOMNIENIE
Miejski Komitet Opieki Społecz­

nej, ul. Trzebnicka 48 przypo­
mina Instytucjom, Organizacjom i 
Przedsiębiorstwom, że termin skła­
dek od świata pracy na Pomoc Zi­
mową ża miesiąc listopad upływa 
dnia 10 grudnia.

Z Filharmonii

III Koncert 
symfoniczny

W  piątek, dnia 5 grudnia 194? 
o  goa, 19, w  sali Państw. 'JCeatru 

Z Dolnośląskiego odbędzie się III 
Koncert Symfoniczny w  wyko- 

. naniu orkiestry Filharmonii Wró- 
v oławskiej. Solistkami koncertu 

będą: Halina Ląioszpwska (sop­
ran), artystka O pery poznańskiej 

Bilińska - Riegerowa, (forte­
pian). Koncertem dyryguje  II 

' kapelmistrz Filharmonii Zygmunt 
. Szczepański. W  program ie mię­

dzy innymi Mozarta: Symfonia 
g-mbll, Glucka Uwertura do op. 
„Iligenia w  Aulidziś" i Szołow­
skiego: Uwertura.

Przyspieszyć akcję uwłaszczania
nieruchomości miejskich
Miasto zamiast zysków 
ma tylko kłopoty

Okazuje się, że dla W rocławia zarządzenie, oddające mia­
stu zarząd nieruchomościami miejskimi, było raczej podarunkiem 
„Danaów". Podczas g d y 'in n e , nie zniszczone miasta dolnoślą­
skie egzekwują z mieszkańców czynsz i obracają go na własne 
potrzeby, W rocław nieiylko że m e ma z tego ty tu łu  żadnych 
zysków ale jeszcze musi dokładać do administracji nierucho- 
maściami. Przyczyna jest prosta — zniszczenie budynków, się­
gające 60 proc., jeżeli chodzi o budynki mieszkalne.

Zarząd Niermchomości M iej­
skich administruje obecnie 58 230 
budynkami, obejm ującym i 170 
tysięcy izb mieszkalnych, oraz 
okty 4 łys. lokali. Przy_ zatrudnia­
niu, jak io  ma obecnie miejsce, 
92 administratorów przeciętnie 
na jednego z nich w ypada ók. 
600 pomieszczeń. Nic dziwnego, 
że m e mogą oni podołać swym 
obowiązkom, oo z k o lei1 powo­
duje zaległości w  ściąganiu 
czynszów, które to zaległości

Taksów ki
otrzym ały numery

Coraz więcej taksówek ukazuje się 
na mieście. Ostatnio każda taksówka 
zaopatrzona jest już w numer i ma 
wyznaczony postój. Na miejscach 
postoju jak np. przed Dworcem 
Głównym, czy na Placu Solnym za­
obserwować można już długie sznu­
ry czekających na gości taksówek. 
Dotychczas jednak jeżdżą one' ciągle 
bez liczników i jakkolwiek taksa zo 
stała już ustalona przez Z. M. to jed­
nak jakoś nie bardzo się. do niej nasi 
taksówkarze stosują, zwłaszcza w 
godzinach nocnych. W każdym ra­
zie na wypadek sporo pasażerowie 
mogą przynajmniej obecnie zanoto­
wać’ sepie numer taksówki.

Autochtoni poumnlo
eto swych rodzin *

Wśród tutejszej ludności rodzimej 
— jest wiele rodzin rozbitych i roz­
dzielonych. Rozbicie to nastąpiło na 
skutek działań wojennych, wzgl. wy­
wiezienia do bęacy w głąb Niemiec.

Władze administracyjne pragnąc 
przyjść tym rodzinom z pomocą, 
przyjmują podania Zweryfikowanych 
oelbnków rodzin, 1

■ dziś dochodzą do 20 mil. zł. Je- 
| żeli ponadto w eźm iem y. pod 
-uwagę fakt, że niektórzy lokato­
rzy kategorycznie odmawiają 
płacenia czynszów, zasłaniając 
się rzekomymi nadaniami PUR-u 
itp. , z drugiej strony utrzyma­
nia budynków w stanie używal­
ności n ie  powinno nas dziwić, 
że gospodarką miejska na tym 
odcinku jest deficytowa.

Do zadań Zarządu Nierucho­
mościami Miejskimi należy m. 
in. konserwacja budynków  i re­
mont obiektów zagrożonych. 
Budżet tegoroczny na cele tę 
przewidywał, stosunkow o. małe. 
kw oty (19 mil. zł), które z ko-* 
nieczności m usiały być przekro­
czone. Przekroczenia ie obejm u­
ją sumę ok. 80 mil. zł. W  zrozu­
mieniu tragicznej po prostu Sy­
tuacji, w  jakiej znalazł się Za­
rząd Ń. M. Komitet Ekonomiczny 
Rady Ministrów udzielił dodat­
kowych kredytów, w wysokości 
40 mil. zł. Kredyty te musza zna­
leźć wyrównanie w budżecie 
dodatkowym.

O  ile chodzi o  rok przyszły, 
to Zarząd Nieruchomości projek­
tuje wydatkowanie .około 285 
mil. zł na najważniejsze inwe­

stycje w  budynkach .mieszkal­
nych. Chodzi tu przede wszyst­
kim o budynki częściowo za­
mieszkałe. Na pierwsze miejsce 
wysuwa się obwód I, w  którym 
około 102 budynków wymaga 
natychmiastowego remontu. O- 
gółem przewiduje się remont 
około ; 455 budyąkó tf ' kosztem 
ponad 285 mil. zł. W szystkie tę 
budynki zostały* uznane przez 
nadzór budow lany jako najbar­
dziej w ym agające remontu.- 

Jak z powyższego wynika Za­
rząd Nieruchomości Miejskich 
nie projektuje zwiększenia’ moż­
liwości mieźskalnych w m ieście, 
a tylko utrzymanie, dotychczaso­
wego s ta n u , posiadania. Ciężar

odbudow y nowych lokali miesz­
kalnych spoczywałby w  dal­
szym ciągu na Dyrekcji Odbu­
dowy i na  instytucjach, względ­
nie urzędach państw owych i 
społecznych.'

W obec takiego stanu rzeczy 
pożądanym  byłoby, ażeby akcja 
Uwłaszczania nieruchomości miej­
skich nabrała żywszego rozpędu. 
Przez oddanie - nieruchomości 
miejskich prywatnym  posiada­
czom . Zarząd Nieruchomości po­
zbyłby się obciążającego go 
dziś balastu administracyjnego, 
z drugiej strony ciężar odbudo­
w y względnie konserwacji bu­
dynków przesunięty zostałby na 
posiadacza prywatnego. W  dzi­
siejszym stanie rzeczy miasto 
musi dokładać do administracji 
nieruchomościami miejskimi, Co 
odbija się na całokształcie go­
spodarki miejskiej.

Szukamy naśladowców
S ą sk lepy które w yw iązują  się  
ze sw ych  zobowiązań

Okazuje się, że żądaniem lustra­
torów ’ społecznych przy poszczegól­
nych-rzędach Skarbowch we Wroc-i 
ławiu poza wykrywaniem najrozmai­
tszych nadużyć podatkowych i go­
spodarczych,: jest również wytypo­
wanie tych sklepów, których dzia 
lalność kupiecka harmonizuje z obo­
wiązującymi przepisami prawnymi, 
jednym z takich sklepów, który od­
wiedził nasz współpracownik wespół 
» ekipą lustratorów społeczńtch, 
przy I Urzędzje ’ Skarbowym. fest 
skley^anteryjny J. Nowaka przy

Właściciel, przedwojenny bran- 
żowieCj Wiernie podtrzymuje dawne 
tradycje kupieckie. Towar posorto­
wany według' gatunku i rodzaju

znajduje się na pólkach w idealnym 
porządku. Jak wykazała szczegóło­
wa i kilkakrotna lustrąc ja w sklepie 
nie ma artykułu, który nie miał- by 
pokrycie w rachunkach. Ceny deta­
liczne w, wielu wypadkach są niższe, 
aniżeli dopuszczalna marża zarobko­
wa kupca. Mimo tp jednak ob. No­
wak deklaruje miesięcznie obrót swe­
go przedsiębiorstwa w granicach pół 
miliona zł.

Analogicznie postępuje, znany na 
tęteme Wrocławia magazyn konfek 
cji i galanterii Ziętara w Rynku 
* g» również ekipy lustratorów spo­
łecznych zakwalifikowały przedsię­
biorstwo jako najlepiej wywiązujące 
się z obowiązaó podatkowych we 
Wrocławiu.

Niepoprawni
Znów ponad miliom złotych grzywny
: Na ostatnim w ciągu bieżącego 
tygodnia posiedzeniu wrocławskiej 
delegatury Komisji Specjalnej wy­
mierzono szereg grzywien w sto­
sunku do kupców wyłamujących 
się spod obowiązujących przepi-

Dworzec Główny 

europeizuje sie
Kolej zaczyna dbać o pasażerów

W dnia wczorajszym została n- 
dostępntona podróżnym nowo- 
otwarta restauracja I i II klasy an 
Dworcu Głównym we Wrocławiu.- 
Fakt ten niewątpliwie należy za­
pisać na dobro osiągnięć Dyrek­
cji Okręgu Kolei, która tym sa- 
niym wykazała, że dbałość o pa­
sażerów, korzystających z usług 
kolei, jest Jednym z głównych po­
stulatów kolejnictwa.

Jak wielkim udogodnieniem bę­
dzie to dla wielkiej masy podró­
żujących mówi nam ogromna licz­
ba zapełniających bez przerwy 
restaurację ID kl która 'dotych­
czas dźwigała na sobie cały cię­
żar obsłużenia pasażerów Dworca 
Głównego.

Podczas skromnej- uroczystości 
otwarcia tej nowej placówki 
dworcowej wzięli udział: naczel­
nik biura personalnego z DOKP 
ob. Jagodziński, naczelnik stacji

ob. Jasiński, oraz inni goście z 
Dyrekcji PKP.

Aktu poświęcenia dokonał pro­
boszcz parafii św. Doroty ks. 
Grzundzieł. .

Nowa restauracja mieści się na 
raz ie 'w  jednej dużej sali, kom­
pletnie odnowionej. Wnętrze urzą­
dzone zostało według wszelkich 
wymogów higieny 1 wywiera przy 
Jemne wrażenie swym estetycz­
nym-wyglądem.

Nie od rzeczy będzie tu wspo­
mnieć, że Dworzec Główny wy­
gląda coraz bardziej po europej­
sku. Pod względem czystości w 
niczym nie przypomina on nie­
dawnych stosunkowo czasów. Wa­
runki bezpieczeństwa, co jest za­
sługą tamtejszego posterunku MÓ 
stoją już na odpowiednim pozio­
mie. Jako przykład może służyć 
fakt że od trzech tygodni nie za­
notowano na Dworcu Głównym 
żadnego wypadku kradzieży.

sów prawnych. Łączna suma grzy­
wien przekracza 1 200 000 zł.

Ukarano m ln. kupca z Krajęwa 
Jana Smalca grzywną w wysoko­
ści 60 tys. zł za brak faktur na 
szereg artykułów spożywczych. — 
80.000 zł musi zapłacić Roman Ml- 
dawa z Oławy który w związku 
z nadchodzącymi świętami, prze­
widując większy popyt na tłusz­
cze, magazynował słoninę i szma­
lec odmawiając sprzedaży. Leoka­
dia Swlerzbińska, —1 właścicielka 
sklepu galanteryjnego w Kamien­
nej Górze Zapłaci 50.000 zł za po­
bieranie zbyt wygórowanych cen. 
Lądek—Zdrój ma także swego 
„spekulanta**. Miejscowy „Krezus** 
Paweł Krasiński właściciel sklepu

galanteryjnego skazany został na 
zapłacenie 130.000 zł grzywny za 
brak rachunków ma towar pocho­
dzenia zagranicznego, oraz pobie­
ranie nadmiernych cen.

Celem wzmożenia akcji zapobie­
gawczej, stworzony został ostatnio 
przy wrocławskie] delegaturze Kb- 
misjl Specjalnej; specjalny referat 
do wykrywania przestępstw, któ­
ry w okresie, kilku tygodni swego 
działania na terenie wrocławskim 
może poszczycić się kilku poważ­
nymi sukcesami. Po ukończeniu 
dochodzeń podamy naszym czytel­
nikom bliższe szczegóły Jednej z 
sensacyjnych afer spekulacyjnych 
na terenie naszego miasta.

Masło smletanKocoe Ola Klientom
Pierwszy dzień sprzedaży działu artykułów 
spożywczych w Domu Towarowym

SAME RARYTASY

Elegancka kawiarnia • restauracja 
przy ul. Świdnickiej. Czytamy spis 
potraw. Niezwykła to lektura.

Okazuje sig, ie w lokalu można 
dostać .sosolnik" Nie rosół, a wia­
lnie „ro so ln ikT o  chyba taki roz­
cieńczony rosół ' — to figuruje w 
dziale udania popularne".

A dalej moiemy zjelć — jak,o jed­
na osoba — ^antrykot na• dwie 
os 66”. Gdyby nam to danie nie 
odpowiadało, lepiej wybrać „hryzol 
c i e l e n c y "  lub Jeatlet c i e l e n ­
c y  mor ego". Aby sóbie osłodzić ty ­
cie po tak ortograficznej lekturze. 
warto zjeść „Ornet z k a f i t  u r a".

Jak myliście — czy po zjedzeniu 
tych wszystkich "rarytasów nie moi 
na zachorować na mestrawnolćt.

BERLIN W  AMERYCE 
W jubileuszowym numerze „Dzien­

nika Zachodniego"  czytalilmy ze 
zdumieniem recenzje z „Madame 
Sans Gene” graną jakoby w Teatrze 
Popularnym w Jeleniej Górze. O 
ile'nam wiadomo nie ma tam Tea­

trn Popularnego, a sztukę tę w wy­
mienionej przez recenzenta obsadzie 
oglądaliimy przez cały miesiąc we 
Wrocławiu.

Pomyłka, czy recenzja w zaocz- 
nolcit

PO CO OŚWIETLAĆ DZIURYt...
Wrocławskie „czynniki miarodaj­

ne“ celują w umiejftnoici dostosowa­
nia techniki do twoich potrzeb. Jed 
nym s dowodów tego, to ehołby 
sposób oiwietlania miasta. Oto np 

I mosty, które zostały całkowiecie od 
' nowiom (np. Grunwaldzki) zaopa-

trzoiso w taką ilolć tarówek, te 
ca jest na nieb widno, jak w dzień j 
Natomiast mosty czyhające na prze 
jezdnych nieprzewidzianymi przesz 
kodami — są nadal pozbawione

Światła. Słusznie — po co pokazy 
wat dziury, gdy mnie się wydawał 
ie ich nie mai

AMATORZY EMOCJI 
Mieszkańcy domsi przy ul. Woj 

decha 115 — czy mjtt z Was nie 
został jeszcze zabity przez zwisająca

i dachu blachę dzwoniącą jak tzki 
'ety w mazurzeł 

Czy to ciągłe ryzyko spraw 
Wam przyjemnoU hałas nie przt 
szkodzą nocą spaćl

1 W  dni owczorajszym odbyła się 
skromna uroczystość otwarcia no­
wego działu sprzedaży w Domu 
Towarowym Pow szechnejSpół­
dzielni we Wrocławiu. Na parte­
rze obszernego budynku mieszczą­
cego działy galanteryjny, konfek­
cyjny, ubraniowy uruchomiono o- 
statnio nowy dział sprzedaży ar­
tykułów pierwszej potrzeby jak 
artykuły żywnościowe, kolonialne, 
cukiernicze, paplerowo-tytoniowe 
itp. W najbliższych dniach b. m. 
przewidziane jest uruchomienie 
działu zabawka rskiego z szeregiem 
niespodzianek. świątecznych dla 
naszych milusińskich, oraz dział 
perfumeryjny wyposażony w sze­
reg artykułów produkcji krajowe) 
i zagraniczne).

Nowdotwarty dział znajduje się 
w najbardziej ' reprezentacyjne] 
części budynku. Na uwagę zasłu­
gują pierwsze 1 Jak dotąd jedyne 
we Wrocławiu ruchome schody 
taśmowe prowadzące na, górne 
kondygnacje budynku. Personel 
obsługujący poszczególne stoiska 
w ilości 10 osób rekrutuje się spo­
śród najlepszych pracownic skle­
pów Powszechne] Spółdzielni na 
terenie miasta.

Jak nas poinformowano Zarząd 
Domu Towarowego zaopatrzy! 
dział spożywczo-mleczarskl w pew 
ną ograniczoną na razie ilość ma­
sła śmietankowego, które rozpro­
wadzi pośród swych, pierwszych 
klientów. W następnych dniach

POŻAR WYRZĄDZIŁ SZKODY 
KOMBATANTOM  

Y7 siedzibie Wojewódzkiego Zarżą 
du Uczestników Walki Zbrojnej ó 
Wolność i Demokrację przy ul. Pod­
wale Oławskie wybuchł onegdaj po­
żar, który strawił częściowo spako 
wanę urządzenia biurowe na parte 
rze budynku.

Pożar wybuchł w trakcie dokony 
wania przeprowadzki biura z' uj. 
Podwale Oławskie na uli ■ Stawów ą 
gdzie odtąd mieścić się będą biura 
Zwlązktt.

spodziewane są dalsze -1 znacznie 
zasobniejsze transporty poszukiwa 
nego w tej chwili artykułu.

Co słychać 
na Dolnem Śląsku
9  W tych dniach zostaf^przypad 
kowo rozpoznany z  .jckżW  Górze 
na ulicy .SS-man, kat z obozu w Bu- 
chenwaldzie, Polak spod Katowic 
tSefan Dela.

Zaraz po wkroczeniu Niemców na 
Śląsk Dela otrzymał, I kat. „Volks 
deutscha**, zapisał się do formacji SS 
i był strażnikiem w obozie w Bu 
chenwaldzie. W 43 roku został wy 
słany do Alp

Tam dostał się do niewoli amery i 
kańskiej, ale po zgłoszeniu narodo 
wości polskiej, ■znsęfj pujldzmtan} 
do armii Andersa. Pierwszym trans 
portem wrócił do kraju, lecz oba 
wiając się rozpoznania w KatoWi 

'cach osiedlił się w Jeleniej Górze

Radio ^Prnc^aw
PIĄTEK, 5 GRUDNIA

6.00 — 7.15 lak w czwartek: MS Mu­
szka; 8.20 lal : 0 25 Skrzynka PCK;
8.35 Kwadrans prozy;; 8 50 Muzyka; 400
Audycja dla szkól: 10 40 Aad. Min. (Mw . 
12.03 Wiadom. poludn.; 12.08 Przesiać
prasy stoi.: 12.16 Mnsyka: 12.20 „Z mi­
kro!. po kraju**: 12.30 Koncert; 13.10 „Dla 
kaidego coś prnkt.**; 13.20 Koncert re­
klam.; 18 00 IM. Polski Połndn.; 15.15 
Aktualia > Wróci.: 18.28 Aid. mas.;
15.40 Aad. dla dzieci: 16.00 Dtlenalk po- 
poludn.; 16.30 Aad. dla cborycb; 16.65 
Aad. dla mtodz.i 17.10 Aad. Kom
Ochrony Zabytk.; 17.18 Koncert świata
pracy: 18.00 RUU: 18.18 Koncert tyczed:
18.35 Audycie liter.: 10.80 And. ZWM.;
1900 Skrzynka iecbn.t 19.13 Koncert 
symt. PHkarm. Warszaw.; 21.30 „ 0  na 
szych przyjaciół"; 21.50 Nowy anmet 
Żołnierza Polskiego przynosi...: 12.00
Aodyciz rozrywk.; 22 48 Koncert tycze« 
23.00 Oet. Wildom:. 23 20 Mas Powsina: 
23.68 Z ML obwili.

800 KOLEJARZY WROCŁAW­
SKICH NA ZEBRANIU PPS i PPR

Z inicjatyw y kół partyjnych 
PPS i PPR odbyło się w warszta­
tach kolejowych Wrocław-Nad- 
odrze zebranie wszystkich war­
sztatowców w  liczbie 800 osó b ,, 
na którym omawiano osiągnię­
cia obu partii robotniczych od 
momentu podpisania um owy o 
jedności działania. Z ramienia 
W oje w: Sekcji Kolejarzy głos za­
brał to w. Stefan Rębilas, z- ramie­
nia PPR tow. tow. Żak i Siuchta.

Po wygłoszeniu referatów ze­
brani uchwalili przez aklamację 
wspólną rezolucję, w której pod­
kreślają znaczenie ścisłej współ­
pracy obu partii i  przyrzekają 
realizować ją  na każdym odcin­
ku pracy.

POSIEDZENIE MIEJSKIEJ RADY 
PPS

W  gmachu MK PPS odbyto się 
posiedzenie nowo wybranej 
Miejskiej Rady PPS, poświęcone 
omówieniu kalendarza prac, u- 
staleniu zasadniczych wytycz­
nych i  wzajemnej współpracy 
MRPPS i  Zarządu MK. Następ­
n ie odbyły się obrady nowo-wy- 
branego Komitetu. Po dyskusji 
nad jego planem  działania obec­
ni powierzyli sekretarzom MK 
dokładne opracowanie tych  za­
gadnień, które będą przedłożone 
Plenum Komitetu do zatwierdzę-

PPS-wcy i BEZPARTYJNI 
O SŁUSZNOĆCI LINII CKW 
Na odbyw ających się ostatnio 

zebraniach kół partyjnych PPS— 
robotnicy wyrażają swą solidar­
ność z lin ią  władz centralnych 
Pólśkiej Partii Socjalistycznej i 
żądają dalszego kontynuowania 
tej linii. Dotychczas ponad 5000 
robotników fabryk wrocławskich 
złożyło własnoręcznie podpisy 
pod rezolucją. Charakterystycz­
ne jest, że w dyskusji głos za­
bierają także bezpartyjni, którzy 
zajmują to samo stanowisko. Na 
wyróżnienie zasługuje niezwy­
kle entuzjastyczny przebieg ze­
brania w  fabryce m ydła we 
W rocławiu.

rEATR PAŃSTWOWY
Sobota, da 5. XII. br. godz. 19 
Ntedztela. dn. 1 XII. br. godz. 19

„Spartakus- .

TEATR LALKI I AKTORA
5. 12. br. godz. 16-ta
6. 12 br. godz. 16-t»
7. ' l2: br. godz. tó-ta
8. 12. br. godz. 16-ta 
Wspaniałe .widowisko dla dzie­

ci pt. „O św. Mikołaju, myszkach |  
i szpakach** p. Janusza Sierpnia., 
Sw. Mikołaj rozdaje podarunki. 
Szczegóły w afiszach,

.EZESNASTOLAKA 
W  POPULARNYM".

■- Państwowy Teatr Doltiośląśfci — 
w sali .Teatru. Popularnego1 wystąpi^ 
w sobotę, dnia 6 grudnia o godz.
19 z premierą komedii w 3 aktach 
(5 odsłonach) F, i A, Stuartów pt. 
„Szesnastolatka**. Sztukę reżyseruje ■ 
nowopozyśkany reżyser Państwowe^ 
go Teatru Dolnośląskiego Zdzisław 
Karczewski. <

Ą / N A
„Śl ą sk ** — film produkcji cze- 

skiei „Ludzie bez skrzydeł**/Poczetś 
tek seansów 16. 18 1 20, w nie-' 
dzielę od godziny 14-te).

„WARSZAWA* — „Baryłeczka*’ 
tilm prtsd. franc. Pocz. 16, 18,
20 30 (w niedzielę od 14).

..ODR A* — „W imię życia", 
film prod radź. Pocz. 16. 18. 20. 
iw niedzielę od 14),

„POLONIA" — „Siódma zasło­
na", film prod. angie), Poc2. , 16, 
18. 20 Iw niedzielę od 14).
' „TĘCZA* — „Serenada w doli­

nie słońca", film prod. ameryk. ’, 
Pocz 16. 18, 20 (w niedzielę od 
»4).

.Stasia
M&r sfo* w zbc&ewee 
wzbudzę chęć zobacze­
nie fet Mnatee nie hm,
lęfc*. ie  mfy nieraz głaz 
n ale ty do mak łnfereze*
tarci osoby. Ałe len. »  
zdecydował st* fc rap* 
*nać, fest oczarowany tal 
wędą, fctdr* pietągnuta 
wypróbowanym śrocłkłetm 
feemern matowym ł ptfJ9 
ram Jrt& f  |
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Kalendara?k 
m istrzostw  
piłki siatkowej

W dnie jutrzejszym rozoocznie 
się dalszy ciąg mistrzostw pitki siat­
kowej WrOZPR. Zawody rozpocz­
ną sit jutro o godzinie 16 w sali 
Studiom'■ Wych. Fizyean. przy, Al. 
Mickiewicza.

Program zawodów przedstawia się 
następująco!1
S i a t k ó w k a  ż e ń s k a :
6. XII. — Społem AZS, Czarni — 

Odra, Drukarz i*- Jurenia, AZS
— Juraiia, Drukarz —■ Odra, 
Czarni —• Społem,

7. XII. — początek *odz. 9.30 — 
Czarni — AZS, Społem — :Dru- 
karz, Odra Jurena, AZS — 
Odra, JuTenia — Społem, Dru­
karz — Czarni.

8. XII. — godz. 9,30 — Drukarz — 
AZS, Czarni — Jurenia, Społem
— Odra, AZS — Społem, Odra
— Czarni, Juyania — Drukarz. 

S i a t k ó w k a  m ę s k a  i
6. XII, — godz. 17,10 — Czarni 

—  Jurenia, AZS — Społem, AZS 
' r* Jurenia, Czarni — Odra.

7. XII. — godz. 11.00 r -  Odra — 
AZS, Jurenia —- Społem, Społem
— Odra, AZS — Czarni.

8. XII. — Czarni — Społem, Odra
— Juyenia, Juyenia — Czarni, 
Społem — AZS.

Zastanów się dobrze
nim zawołasz „sędzia kalosz”
Go cecłmłe dobrego sędziego?

Chociaż praca arbitra sportowego
. każdej gałęzi określona je*t kńsłyy 

mi przepisami danej dyscypliny, 'za­
danie jego jest b. trudne.. Składa się 
na to wiele przyczyn! na wsż ełk ićb 
zawodach kiera ją się ze sobą dwa 
obozy i to nie tylko na arenie .spor­
towej ale również na widowni, przy 
czym widownia . jest dla sędziego 
trudniejszą do opanowania, aniżeli 
samo boisko, czy też ring. Mimo,, iż" 
często słyszymy narzekania na sę­
dziego, W wiełu wypadkach mamy 
arbitrów, którzy cieszą się poważa­
niem i szacunkiem zarówno u za­
wodników jak i widzów.

Ćo cechuje rzecz ywiłcie dobrego 
arbitra sportowego. Czym sędzia ma 
się kierować by zaskarbić sobie zau­
fanie zarówno zawodników jak i 
widzów.

Rolą _ sędziego jest niezmiernie 
ważna i odpowiedzialna. Od jego de­
cyzji Zależy często wynik całego 
spotkania, to też nie wolno mu za­
pominać, iż jego pierwszym obowiąz­
kiem jest dpiektyiwjnó|& i kierowanie

Ciekawostki bokserskie ,

W szczękę czy w żołądek?
Oryginalnym zakończeniem walki 

jest podwójny nokaut zawodników, 
K tó ry  trafia się bardzo rzadko. W 
Ameryce zdarzył się jednak I wypa­
dek nie mający dotychczas! prece­
densu: w etanie Pensylwania1 ; pięś­
ciarz zamiast w- przeciwnika trafił 
w sędziego. Uderzenie było tak sil­
ne, że1 arbiter został wyrzucony jak 
z . procy i głową uderzył drugiego 
pięściarza, po czyn*, obaj Upadli nie­
przytomni. Był to równoczesny' nok­
aut przeciwnika i sędziego.

NAJDŁUŻSZA WALKA,
Najdłuższą walkę jaką zanotowany 

ły kroniki bokserskie w Europie było 
spotkanie metysa Jeanette z Murzy­
nem A Mac Vea, które odbyło Się w 
Paryżu. ,w J909 r. Po 48 m*dach 

' walkę wygrał jfeanetz.

KTO WYNALAZŁ RĘKAWICE ?
Wynalazcą rękawic pięściarskich 

był Anglik Barclay, który w r. 1811 
zastosował je w walce z przeciwni­
kiem, by uchronió pięści od bólu i  
uszkodzeń. Szerokie Zastosowanie rę­
kawic nastąpiło jednak w 1880 r. 
Czasy napoleońskie kiedy po raz 
pierwszy zastosowano rękawice nie 
były . bynajmniej,' początkiem upra­
wiania sportu bokserskiego, gdyż je­
szcze w 1719. oficjalnym mistrzem 
Anglii był Tom Figg.

Budowa
w ielk iej tarńy
pobiega końca

Rozpoczęta na krótko przed woj­
nę na terenie Gdańska budowa ol­
brzymiej tamy w miejscowości 
Panna, była jedną z największych 
inwestycji pozwalających na osu­
szanie kilku tysięcy hektarów. 
Stanowiących uprzednio*dno zale­
wu Świeżego. Ustępujący Niemcy 
wysadzili w powietrze tamę. Wo­
dy tapnyły tamę na szerekości do 
80 zeSi tworząc olbrzymie) wyrwy.

Specjalnie trudne warunki pra­
cy, jak np różny poziom wód. 
brak w pobliża ziemi do zasypa­
nia, ntd., przeciągnął moment u- 
kończenta dzieła rekonstrukcji, roz 

’ poczętego w llpcu 1946 r.
Obecnie prace dobiegają końca. 

Kompletna wykończenie tamy Lu*
' ruchomienie stacji pomp pozwoli 

na ponowne osuszanie kilk J. tysię­
cy ha żyznej ziemi.

800  ton słodyczy
zjadamy miesięcznie

iS  Z górę 800 ton wyrobów pań- 
(twowego przemysłu, ęukńttwnięzĄ- 
go,.*wartości ok. 300 mił zł„ toz- 

piprowadza się miesięcznie na wol- 
nyrn rynku. Na hurt prywatBy 

^•przypada przeciętnie ok. 25 proc., 
na spółdzielczy, nastawiony rączej 

< na sprzedaż wyrobów fabryk spół- 
^łfeielczyęh ok 60 proc., reszta zaś 
||.przechodzł na aparat Centralnego 
L, Biura Sprzedaży Wyrobów Cukier- 

niczych i Państwowej Centrali- 
Handlowej.

fe Aparat państwowy dysponuję W 
I;; tym zakresie 6 rejenowymi biura- 
i » i  sprzedaży, 14 hurtowniami,' po- 
Kąiada ponadto 21 własnych skle- 
& pów detalicznych i współpracuje z 

21 detalicznymi sklepami wyłącz- 
jk nej sprzedaży, głownie w Warsza- 
Ł, wie.

MISTRZ Z 1911 ROKU
Sławny Georga Carpentier zdobył 

tytuł mistrza Europy w 1911 foku. 
Mając lat 17' pokonał oo wówczas 
w wadze półśrednięj Anglika Juse- 
pha, którego znokautował w 10 
rundzie.

W SZCZĘKĘ CZY ŻOŁĄDEK?
Szczęka nie jest najczulszym  miej-, 

scemi pięściarza — jeśli chodzi io ła­
twość _ uszkodzenia, gdyż najniebez­
pieczniejszym punktem ja t  „plezii* 
Solaris", Uderzenie w okolice żołąd­
ka może oprócz nokautu wywołać 
również wewnętrzny wy W  krwi. 
Wypadek zresztą dość rzadki. .,

się wyłącznie znajomością przepisów. 
Reakcja widowni, ktjra często wy­
raża fanatyczkę priyiyiązańie do 
jednej Z wąjcząęfcp- ■■ strop nie pot 
Winna na sędziego w żadnej mierze 
wpływać: Orzeczenia powinny być
natychmiastowe i bezapelacyjne, O- 
czywiście, że orzeczenia te, winny się 
opierać na fachowości i znajomości 
przepisów przy .jednoczesnym wczu­
ciu się w treść wałki.

Dobry sędzia posiada tak samo 
błyskawiczny refleks jak dobry za­
wodnik. J a t  odważny i reaguje czę­
sto w momencie poprzedzającym 
przewinienie, nie dopuszczając do 
czynów niezgodnych z zasadami 
sportowego fair play. Zaletą dóbrer 
go arbitra, jedną z najbardziej do­
datnich jego cech jest zachowanie 
godności Judzkiej podczas1 pełnienia 
swoich obowiązków. Zawodnicy obu 
stron powinni wyczuwać, że sędzia 
jest tą cisobą, która ułatwia jńi wal­
kę, a absolutnie nie wpływa ńa sam 
jej przebieg.

Dobry sędzia stara się przerwać 
grę w _ momentach nieodzownych, 
nie wdaje sie w dyskusję z zawodni­
kami, a kiedy zachodzi potrzeba dy­
skutowania, czyni to uprzejmie, ale 
stanowczo.

Często jesteśmy świadkami dziw­
nego zjawiska u sędziów sporto­
wych t początek r zawodów jest pro-

Czescy pałkarze
wygrywała
w Ząbkowicach

W Ząbkowicach Śląskich roze­
grany został mecz piłkarski pomię­
dzy czeską drużyną2 SK „Nachod* 
a miejscowym KS OM TUR.

Mecz wygrali' goście : w stosunku 
2 :0  (0 :0) mając przez cały czas 
przewagę. W drużynie OM TUR-u 
doskonale grał bramkarz Staifco, o- 
brońca Kopeć i pomocnik Donysz.

Mimo deszczu zawodom przyglą­
dało się 5.000 widzów.

10 milionów złotych
dla w d ów  1 sierot po górnikach

Z. okazji przypadającego święta 
górniczego w dniu 4 grudnia „Bar­
barki" Zarząd Spółki Brackiej, za 
aprobatą Ministerstwa Piacy i  O- 
pieki Społecznej uchwalił lednora- 
zową dotację w wysokości 10 mi­
lionów, złotych dla Inwalidów gór­
niczych oraz Wdów i sierot po 
nich pozostałych. Akcję tę zosta­
ną objęci inwalidzi i wdowy zrze­
szeni w sekcjach inwalidzkich 
przy oddziałach Związku Zawodo­
wego Górników,: którzy - nie pra- 
cują zarobkowo.

Komitet Administracyjny Biura 
Budowlanego Przemysłu Węglowe­
go oraz Specjalna Komisja Reali­
zacji Programu., Budowlanego na 
rok 1947 zameldowały Centralne­
mu Zarządowi Przemysłu Węglo­
wego, iż w wyniku wytężonej pra­
cy całego personelu Biuro Budow­
lane P. W. przekazuje w dniu

I  raduj laojgdmgo
6.12. rb odbędzie się o codę. 14 w (ma­

chu O KZ7t wspólna konferencja Prezy­
dium O KZZ  1 Zarządu , Okrę go we*o oraz 
Oddziału Związku Zawodowego Meta­
lowców. Tematem obrad będzie zayadiiie- 
nic wypełnienia planu pracy w listopadzie.

7.12. rb. o (odz. 9 , odbędzie się we 
Wrocławiu doroczne walne zebranie ZZ, 
Dziennikarzy.

święta górniczego 4 grudnia br. 
przemysłowi węglowemu nowe o- 
siedle górnicze w Bogucicach koło 
Katowic. Ponadto Biuro Budowla­
ne donosi, ie  ukończyło montaż 2- 
tystęczńego domku fińskiego. Po­
wyższe rezultaty jednorocznej pra­
cy Biura są osiągnięciem nlenoto- 
wanym dotychczas w historii pol­
skiego budownictwa spółecznego.

W związku z tym pracownicy 
Biura otrzymali do podziału na­
grodę 1.200 000 zł., przydzieloną im 
przez GZPW.

Uwaga, kierowcy
pojazdów
mechanicznych

Departament samochodowy Mini­
sterstwa Komunikacji zezwolił na 
przedłużenie składania podań na pro­
wadzenie pojazdów mechanicznych 
do dnia 31 grudnia br.

Do każdego zgłoszenia winno być 
dołączone' zaświadczenie stwierdza­
jące, iż opóźnienie terminu nastąpiło 
z przyczyn niezależnych od zainte­
resowanego oraz opinia O petencie.

Rejestracji dokonują do dnia 31 
bm referaty wojskowe starostw po­
wiatowych.

Wielki Zjazd
Polskiego Związku Zachodniego

W dniach 7 i 8 grudnia br. od­
będzie się w Poznaniu, w siedzibie 
żarządu Głównego PZZ, Walny 
Zjazd Delegatów Polskiego Związ­
ku Zachodniego. Weźmie w nim 
udział przeszło ipOO działaczy PZZ 
z całego kraju, jak również przed­
stawiciele Polonii zagranicznej.

Będzie to pierwszy tego rodza­
ju Zjazd od czasu wojny i od chwi 
li reaktywowania Związku w roku 
1944. Celem Jego będzie wybór 
moralnych władz głównych w miej 
sce tymczasowych, przegląd dzia-' 
łalności dotychczasowej i ustale­
nie wytycznych dalszej akcji PZZ.

W  związku z przemianami spo­
łecznymi i politycznymi, z których 

j najdonioślejszą jest uzyskanie no­
wej granicy na zachodzie: a co za 
tym idzie .utrwalenie polskości na 
odzyskanych ziemiach i wyrugo­
wanie niemczyzny; cele i zadania 
PZZ nabierają w dzisiejszej dobie 
specjalnego znaczenia i wyjątko­
wej doniosłości. Sal

Dlatego też zjazd grudniowy 
swoim charakterem wybiega dale­
ko poza ramy wewnętrzno-organi- 
zacyjne, a staje się ogólnopolską 
manifestacją, wyrazem woli ca­
łego narodu utrzymania i zjedno­
czenia Ziem Zachodnich z Macie­
rzą, Budzenie czujności narodu poi 
skiego przed odradzającym się im­
perializmem niemieckim, współpra­
ca z wychodżctwem polskim za­
granicą i utrwalenie znajomości 
Ziem Zachodnich w całym pol­
skim społeczeństwie — oto są dro­
gi, którymi szła 1 iść będzie dzia­
łalność PZZ.

wadzonp uważnie i dobrze podczas 
gdy' końcowy etap wręczt nieudolnie. 
Przyczyną tego zjawiska ja t zła 
kondycja — fizyczna bądź też ner­
wowa czyli, że sędzia tak samo jak 
zawodnik z upływem czasu ' wyczer­
puje się. Widzimy więc, że wiele jest 
czynników , które w sumie składają 
się na dobre - sędziowanie. Roli sę­
dziego często ńie rozumie część pu­
bliczności, która w sposób niekultu­
ralny przeszkadza mu w. pełnieniu 
' trudnego i odpowiedzialnego obo­
wiązku, ęo też życzyć sobie należy, 
by tych mało kulturalnych widzów 
było coraz mniej,

0 mistrzostwo świata
walczy dziś Walcołl z Louisem

W dniu dzisiejszym pięściarski 
mistrz świata Joe Louis stoczy walkę 
w Obronie swego tytułu z Joe Wal- 
cottem-. Spotkanie to zostanie roze­
grane w Nowym Jorku w słynnej 
hali. Madissosi Sgtiare Garden.

Będzie to 9 walka Louisa- w obro­
nie swego tytułu. Ostatni raz mistrz 
świata walczył o mistrzostwo z Ame­
rykaninem włoskiego pochodzenia — 
Tami Mauriello, którego znokauto­
wał w I-szej rundzie.

Obecny mecz z Waleottem, mimo, 
że fachowcy nie dają temu ostatnie­
mu żadnych poważniejszych szans na 
zwycięstwo — wzbudził w śwleeie 
sportowym bardzo duże zaintereso­
wanie. Kim ja t  Joe Walcott? Histo-

W telegraficznym skrócie
Czeski Związek Łyżwiarski zorga­

nizował ną Stadionie Zimowym 
Olimpijski wieczór pokazowy, w 
którym największy seljca zdobyła 

Ijselgijłka para Lancy — Baugniet i 
znana łyżwiarka czaka Lerchora.

•Ostatni mecz podczas swego tour­
nee po Turcij rozegrała szwedzka 
drużyna piłkarska ALK ze Sztok­
holmu w Istambule z'reprezentacją 
tego miasta. Po żywej na dobrym 
poziomie stojącej grze, ciężko wy­
walczone zwycięstwo, odniosła dru­
żyna turecka w'1 stosunku 3:2.  
Szwedzi grali doskonale w polu, lecz 
napastnicy ich byU mado skuteczni 
w akcjach podbramkowych.

Po swym 10-dniowym pobycie w 
Turcji, podczas którego rozegrali 4 
spotkania, piłkarze szwedzcy. udają 
arę. następnie drogą'powietrzną do 
Aten.

★ t ?
Czechosłowackie Ministerstwo O- 

brony Narodowej udzieliło specjal­
nego zezwolenia czeskiemu - ping-pon- 
giścię Andreadispwi na wyjazd do 
Indii. Andreadis reprezentował Cze­
chosłowację na ping-pongowych mi­
strzostwach świata w Londynie i o- 
creymał jako wojskowy telegraficz­
ne przedłużenie urlopu do... Indii. 

*
Włoski ̂ Związek Piłki Nożnej po- 

daje W swym dorocznym sprawoz­
daniu, że w jego kartotece jest zgło­
szonych -pół miliona piłkarzy-amato- 
rów. '

W związku z XXV-Ietnim jubi­
leuszem Polskiego Związku, Pływac­
kiego odbędą się w styczniu 1948 r. 
wielkie - międzynarodowe zawody 
pływackie z udziałem zawodników 
czakich.

Zawody prawdopodobnie zostahą 
rozegrane w Warszawie.

C iekaw e m ecze
tenisa sMeso

Drużyna ping-pongowa Siemiano- 
wiczanki rozegra najbliższej niedzieli 
mecz z wrocławską drużyną Społem. 
W barwach gości wystąpi wice­
mistrz Polski Piechaczek. Drużyna 
Społem wystąpi w składzie: Ciupryk, 
Kugler, Arbach.

W dniu 8 bm. goście grać będą 
pod nazwą repr. Katowic ,* repre­
zentacją Wrocławia.

Oba spotkania odbędą się w sali 
YMCA przy ul: Kołłątaja 20.

Mistrz Europy wagi ciężkiej An­
glik Woodcock, który w związku 
ze zranieniem tobie oka łeżął mie­
siąc w szpitalu opuścił już mury 
szpitalne.

Woodcock zacznie treningi dopie­
ro po Nowym Roku.

Akademickie mistrzostwa Polski i 
pływaniu odbędą się 13 i 14 grudni 
w Poznaniu. ,

M inuty mistrzostw 
eolski w piłce siatkowe!
w e W rocławiu

Polski Związek Piłki Ręcznej po­
wierzył okręgowi wrocławskiemu or­
ganizację półfinałowych gier O mi­
strzostwo Polski w piłce koszykowej 
Decyzja ta pozwoli wrocławianom 
na oglądanie ęaszych czołowych dru­
żyn w pierwszych dniach stycznia 
1948 r.

N ow e w ładze
Wr.OZPR

Nsr odbytym walnym' zebraniu 
Wrocławskiego Okręgowego Związ­
ku Piłki Ręcznej wybrano nowe wła- 
dze, które ukonstytuowały się nastę­
pująco:

Preza — Rzepka; wicejsreza 
sport — Kawalla; wicepreza admin. 
■ i Inż. Janczurowicz: sekretarz — 
Stahl; skarbnik — inż. Laiak; go­
spodarz — Antczak; kapitan aport. 
— mgr. Adamski; WGip — prof. 
Damczyk, mgr. Zagórski, Hnatiuk i 
Derubski.

Komisja Rewizyjna — Szwarc, 
Owcgarczyk, Krassowski.

Czeskie traktory
dla Ziem Odzyskanydh

Do końca br. z Czechosłowacji 
nadejdzie do Polski 300 zakupio­
nych traktorów typu ,;Zetor“ o sile 
25 HP Na mocy uchwały Komite­
tu Ekonomicznego Rady Ministrów 
traktory te w całości przeznaczo­
ne zostały dla Ziem Odzyskanych. 
Z ogólnej liczby 200 sztuk prze­
znaczono dla województwa szcze­
cińskiego i 100 sztuk dla woje­
wództwa wrocławskiego.

Traktory otrzyma Związek Sa­
mopomocy Chłopskiej dla ośrod­
ków maszyn przy gminnych spół­
dzielniach Z, S. Ćhl.

Stacja rozdzielcza ciągników bę­
dzie znajdowała się w Warsztacie 
Okręgowym Technicznej Obsługi 
w Komprachcicach na Śląsku. Ce­
lem zapewnienia traktorom nale­
żytej obsługi odbędzie się tutaj 
kurs dla traktorzystów, poprowa­
dzony przez fachowych Instrukto­
rów czeskich.

Centralny Zarzęd Przemysłu Me­
talowego zamierza w przyszłości 
produkować w zakładach motory­
zacyjnych w Szczecinie traktory 
tego samego typu na licencji czes­
kiej.

OROSZENIA DROBNI:
Unieważniam zagubioną kartę ro­
werową nr. 121/76 wydaną przez 
gm. Gniechowice, Suliga Łucja.

(4745)
Unieważniam zagubioną kartą 
tramwajową na mieś. listopad nr. 
03403, kartę rejestracyjną RKU 
Kielce, Felcman Władysław. (4746)
UNIEWA2NIAM zagubioną kartę 
rejestracyjną wydaną przez RKU 
Wągrowiec na nazwisko Krug 
Franciszek Strzelin, Piekarska 10.

(4747)
Unieważniam zagubioną kartę re­
jestracyjną wydaną przęz RKU 
Częstochowa na nazwisko Michal­
ski Jan, Strzelin. (4748)
Unieważniam zagubioną kartę re­
patriacyjną wydaną przez Urząd 
Repatriacyjny' Legnica nr. karty 
840508 na nazwisko Gibek Franci­
szek, Dobroków, pow. Strzelin.

. (4749)
Unieważniam zagubioną książecz­
kę wojskową nr. 0493296 wydaną 
przez RKU Kłodzko, 2 zaświadcze­
nia RKU Kłodzko na nazwisko 
Chmielewski Bronisław, zam. Wtel 
ka Osina, pow. Ząbkowice Si.

(4750)
Unieważniam zagubione dokumen­
ty, zaświadczeni^. RKU Kłodzko, 
kartę repatriacyjną i inne papiery 
na nazwisko Plńczuk Józef, zam. 
Grochowiee, pow. Ząbkowice Si.
' . (4751)

Unieważniam zgubioną kartą re­
jestracyjną nr. 8 wydaną przez 
Zarząd Gminny w Sadlnie na naz­
wisko Zarzycki Józef. (4744)

Z A W I A D O M I E N I E
RESTAURACJA HOTELU „KRAKOWSKIEGO", Wrocław, 

ul. Świerczewskiego 88, zawiadamia klientów, że dnia 6. 12. 
1947 r. o godz. 9-tej wieczorem

urządzą MIKOŁAJA
i Wieczór połączony z atrakcjami i rozrywkami. Wstęp 
wolny. Uprasza się o wcześniejsze zamawianie stolików. 

m m  Dyrekcja

ria tego pięściarza przypomina nem 
J. J. Braddocka, który podobnie jak 
Walców był przet wielo lat bez 
sławy i tytułu, aż do czasu, gdy po­
konał o mistrzostwo Maza Baera.

Walców na początku twej kariery 
bokserskiej miał bardzo ciekle ży­
cie. Był: on tparring-parmerem lep­
szych pięściarzy zawodowych i o- 
trzymywał za walkę od 5 do 25 do­
larów. Poza tym robił wszystko, aby 
utrzymać się przy życiu. W boksie 
nie osiągnął żadnych tukcaów 1 
wkrótce zniechęcony do tego sportu, 
zarzucił go zupełnie. Później otrzy­
mał stałą pracę, ożenił się i obecnie 
jot przykładnym mężem i ojcem 
kilkorga dzieci. W okresie „posu­
chy" bokserów wari ciężkiej w USA 
przypomniał go sooit menażer John­
son i „wyciągnął" na światło dzien­
ne. Komisja Bokserska początkowo 
nie chciała wydać mu licencji, uwa­
żając, że Walcott fest za stary. 
Wprawdzie oficjalnie mówi się, że 
ma on tyle łat co Louis, a więc 33, 
jednak wtajemniczeni twierdzą, że 
jest on o 10 łat starszy od obecnego 
mistrza świata. Walców rozpoczął 
drugą swą karierę w 1945 r. Pierw­
szą swą walkę z J. Sandersem wy­
grał przez k.o. Następnie kolejno 
zwyciężył: Joe Baksi, E.- Rajr*a, Lee 
Oma, J. Birnisa, G. Shepparda i 
T. Gomeza. Zwycięstwo nad tak 
dobrym pięściarzem jak Joe Baksi 
przyniosło mu Światową popular­
ność i sławę. Obecnie Walcott „ma­
rzy" o zwycięstwie nad Louisem 1 
pilnie 'trenuje w obozie treningo­
wym w Grenloch -— New Jersey. 
Jest rzeczą bardzo ciekawą, co szcze­
gólnie mocno jsodkreśla prasa amery- - 
kańska, _ że Walcott jest jednym z 
tych _ nielicznych bokserów; którzy 
„mieli" Joe Louisa na deskach. Było 
w w tym czasie, gdy Walcott był 
treningowym partnerem Louisa przed 
jego spotkaniem z Mazem Schmelin- 
giem.

Joe Louis, trenujący w obozie w 
Pomton — New jersey ja t  pewny' 
swego zwycięstwa i twierdzi, że gdy 
pokona Walcotta, w roku przysz­
łym walczyć będzie z Gus Lanezi- 
chem, bądź z Ezzardem Looma. In­
teresuje go również Osoba Szweda 
Tandberga.

Najtańszy bilet na ten mecz kosz­
tować będzie 30 dolarów. Z- całej 
kasy Louis otrzyma 40*/s, a Walcott 
— 12,5*/*.

Handel państwowy
no nocoych zosoda'łi

W rezultacie dokonanej ostatnio 
reorganizacji Państwowej Centrali 
Handlowej, powołano do życia 6 
centralnych Biur Sprzedaży po­
szczególnych artykułów państwo­
wego przemysłu spożywczego, Wy­
robów cukierniczych, drożdży, win 
i octu, oleju, środków kawowych 
oraz przetworów ziemniaczanych.'' 
Aparat ten stanowić ma bazę za­
opatrzenia dla hurtowni spożyw­
c z y c h  pcH oraz dla powszech­
nych domów' towarowych. Projek­
tuj# się, by we wszystkich woje­
wództwach powstały biura sprze­
daży CBS-u z odpowiednimi maga­
zynami. Realizacja tego planu za- ' 
kończona będzie w całości przed 
końcem br.

Niezależnie od sieci biur sprze­
daży po województwach, brana 
lest pod uwagę potrzeba utworze­
nia odrębnych hurtowni branżo­
wych dla artykułów o- dużym a- 
sortymencie, jak wina 1 wyroby 
cukiernicze.

W obecnym stanie, poszczegól­
ne CBS-y posiadają w terenie po 
kilka do kilkunasto własnych pla­
cówek: rejonowych blnr sprzeda­
ży, hurtowni, rozlewni, a także 
sieć agentów. Liczba placówek — 
na szczeblu uiższym od wojewódz­
kiego — stale wzrasta, dostoso­
wując sią do potrzeb terenu.

KOMUNIKAT
W  nocy na 26. XI. br. skradzio­

no na szkodą Izby Skarbowej we 
Wrocławiu, rower marki „Byltyk" 
Nr 7,660 ora2 następujące maszy­
ny do pisania:

„Continental" Nr 433896 
„Mercedes" Nr 360596 
„Mercedes" z napędem elektrycz 

nyrn Nr 9/2526
„Urania" ż  długim wałldem Nr 

120558
„Urania" z długim wałkiem Nr 

120554
„Torpedo" Nr 253173 
.„Urania" Nr 218497 
Ostrzega się przed kupnem wy­

żej wymienionych maszyn 1 rowo- 
h*- (4720)

Wrocławski Kuria Ilustrowany 
Wydawca: Spółdz. Wyd. „Wie- 
cizi • Adres Redakcji i Admini- 
straćji: Wrocław, Wierzbowa 30, 
telefon redakcji 36-23, telefon 

administracji 31-17.
Konto PKO VIII 183. 

Redaktor: Bronisław Winnicki, 
Drukarnia „Wiedza" Wrocław
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Tętno egzotycznego uro­
ku (dla nas) uliczka jed­
nej z wiosek Jawy —• ty  
je na pewno tym samym 
tyciem, ma te same tro­
ski i radości, co katda 

uliczka u nas

Przejście przez taki most 
^gm busow y często spoty­

kany na , Jaw ie,' może 
. jednak nieprzyzwyczajo­

nego przyprawie o lekki 
' zawrót głowy

Fragment architektonicz­
ny Belgradu

Kochany Florek
Pan Stanisław by! właścicie­

lem zamożnej firmy. Oprócz te­
go posiadał uroczą żonę Ziai, zło­
te ^ r c e  i pięknie odremontowa­
ne mieszkanie.

Jak na  stosunki warszawskie to 
było wiele, bo aczkolwiek o żo­
nę uroczą w stolicy nie trudno, 
to jednak złote serce i mieszka­
nie, nie trafiają się często._

W  końcu września przyjechał 
z Egiptu, daw ny przyjaciel pana 
Stanisława Florian. Obaj pano­
wie rzucili się sobie w  ramiona, 
Zizi przygotowała wspaniałą ko­
lację z koniaczkiem i kochany 
Florek dał się uprosić, żę pierw­
sze parę dni u  nich zamieszka.

Te parę dni zamieniło się w 
parę tygodni, a potem przestało 
się o tym mówić w ogóle. Florek 
zamieszkał w  charakterze bez­
płatnego sublokatora z utrzyma­
niem. ' . . .

Kiedy raz na  ten  temat zdziwił 
się pan  Stanisław, żona oburzyła 
sięi

— To ty  od kochanego'Florka 
wziąłbyś pieniądze, których on 
nie posiada?

W ięc zawstydzony małżonek 
pożyczył sublokatorowi parę ty­
sięcy, żeby n ie chodził bez gro­
sza i  znowu wszystko było dob­
rze. To znaczy, że p. Stanisławo­
wi było  dobrze, Zizi z przystoj­
nym sublokatorem bardzo dob­
rze, a Florianowi wręcz wybor­
nie.

N iestety pewnego dnia pan 
Stanisław przyszedł do domu 
niespodziewanie i zastał rzecz 
straszną. G dyby kochany Florek 
był murzynem to pan Stanisław 
nuałby czarne na białym. Bo to 
co zastał nie budziło żadnych 
wątpliwości, pan Stanisław był 
właścicielem rogów. Jako gen- 
telman nie zrobił awantury, tyl­
ko otarł Izę w lewym oku i 
rzekł.

— Odbiłeś mi żonę, trudno, 
ha!.., sądzę, że jako> genlelman

1 poprosisz zaraz o jej rękę?

Zapanowało milczenie, które 
przerwała Zizi:

— Obawiam się, że z tego nic 
nie wyjdzie.

— Dlaczego?
— Bo Florek nie ma nic prócz 

szykownego alianddego mundu­
ru... jest goły.

— A więc musi wyciągnąć 
konsekwencje płynące z nieuisz- 
czonego długu honorowego: 
niech palnie sobie w  łeb!

— Tę propozycję odrzucam ka­
tegorycznie — rzekł energicznie 
Florek.

Stanisław spojrzał na mówią­
cego z wyrzutem:

— To się chociaż świńtuchu 
wyprowadź!

— Dokąd? Na dworcu będę 
spał!?

— A jeśli d  znajdę mieszka­
nie, to się od Zizi odczepisz?

— Tak ją kocham, że nie łatwo 
mi to przyjdzie — rzekł Florian 
— ale jeśli pokój będzie z ła­
zienką i wyjęty spod kwaterun­
ku, to zrobię to dla debie.

- A z  czego on będzie żył?—j 
zapytała Zizi.

Znowu zaczęła się narada na 
której postanowiono, że mąż na­
będzie dla sublokatora sklep 
konfekcyjny.

Nazajutrz od samego rana, Sta­
nisław biegł do pośrednika i ku­
pił dwa obiekty: mieszkanie i  
sklep. Oddał klucze Florianowi i 
wyjechał za interesami na trzy 
diii.

Jakież było jego przerażenie, 
kiedy po powrocie nie zastał w 
domu ani żony, ani mebli. — 
Tknięty złym przeczudem, wsko­
czył do taksówki i pojechał do 
Floriana. Istotnie zastał ich w  
czułym sam na sam. ^

— Dlaczegóż to uczyniła? — 
zawołał tragicznie.

— Dlaczego? Bo Florek już 
teraz może zapewnić byt ubóst-

i wianej...
Chrzan.

Powieść E.ZOOR
Tudno nie przyznać racji, fryyrri słowonT— powiedział 

w  Namyśleniu Mas aha ja. —r T  nięrnińej cienko mi |  bedzifc 
r ib ts ta ć  się z tobą. Jesteś p o im ; P^jaęielem *.;

Niedługo przyjdzie dzień naszego trnjumfu.Bąrdzo pragnął­
bym mieć wtedy ciebie' przy sobie i -dzielić się z tobą ra- 

illllćią .- ' -%■. - • ' /  , , - ,
m b —  Czy sądzisz, że rzeczywiście' uda się wam tak pręd- 

- ko uwolnić od wpływów angielskich? — ’ spytał Żętyca. 
W-1''—  Wierzę, że dzień wołhóśći Indii jest bliski — zawołał 
z -ożywieniem Masahaja. — Anglicy strącą znaczenie po tej 
wojnie.’ To już jest zmierzdiMjnpetium brytyjskiego, a nasze 

r-pragnienję woihośći I niezależności jest tak'Potężne, że musi 
wfę&zcie zwyciężyć. Widzisz już zresztą te ustępstwa stop­
niowe na które muszą iść Anglicy w  Indiach.

—.<Mam wrażenie, że \V waszej sytuacji Angha me odgry­
wa najważniejszej r o l i z a u w a ż y ł  Żętyca.

O Czym mówisz? — 'spytał Masahaja.,.............. ; - -
’ _  Myślę W te i‘cjiwiti o tym, że najważniejszym proble­
mem Indii jest wasz rozłam wewnętrzny i obawiam się po­
ważnie,-że' dopóki nię,zdobędziecie na to, żeby stworzyć 

V jednolity front z Muzułmanami, -dopóty nie zdółacie osta­
t e c z n ie  5pozbyć, się Angiikó1y> którzy będą nieustannie wy- 

*gry wąć \yąszę wewnętrzne antagonizmy.
H  Masahaja sppch mu rniat. \
H tW C Ć zęs-to  rnyślę o tych skrawach 1 boję się, że jest dużo 

prawdy W tyjn ęó mó^isźi Mam jednak, nadzieję, że-uda nam 
; sję stworzyć jaką .wewnętrzną. platformę porozumienia. Naj- 

ważniejsze jest to, że Anglicy tj-acą już pewność siebie w In- 
^  diaćh: ? . . . .  i ,K s * .  Przyszłość to pokaże — powiedział wyciągając rękę. — 

Bądź zdrów. Muszę już iść: -- -
Ale przeciek jeszcze zobaczę cię przed odjazdem? — 

spytał Masahaja.

E. Wilson
S! 'Pahóte Kofiycdd
Tuż przy nim siedziało dwu mężczyzn, jeden prawie że 

wytworny, 'z potężnym pierścięnjefij na palcu, drugi chudy 
i źbiedzony. Nie zauważyli gb, zanadto ich zajmowało to
0 ćzym mówili. ; ■ *
ą Upifrściepiony chwytał właśnie-i zą. rękaw swego towa­

rzysza: *\
• — Panie Wróbel, panie Wróbel.,.

Wróbel w yrw ał rękę. \/ y \ /
— Odczep^ się pan ode jrinie, panie, Korabiowski, odczep 

się pan, pókim dobry. Nie sprzedańi tego zegarka. Prędzej 
na chłeb zamienię.

1  _  a  ja panu mówię, że tb głupie. Co papu po takim ze­
garku? Tylko, żeby nie powiedzieć w złą godzinę, w  obła­
wę pair wpadniesz,1 Niemcy zegarek zauważą i zabiorą pa­
na przez niego. Pamiątka,-nie pamiątka! Jaka pamiątka w ar­
ta  tęgo, żeby przez nią W więzieniu gnić albo dosjąć się do 
obozu? -■

— Panie Korabiowski, n ie : udawaj pan dobrodzieja, bo
ja pana znam: Pan jesteś pijawką kapitalistyczna, narazi© 
w nieszczęściu, a taki pijaw ka.: Pafibyś rodzonego brata 
przehandfował, gdyby za niego zapłacili. M aśzpankupca na v 
ten zegarek a udajesz part, że  tylko ze strachu o mnie chcesz 
go odkupić. . •_• , :'--y

— Czy ja mówię, że nie ipapi kjipcą?; -r? roześmiał się 
bezgłośnie Korabiowski. — I czy.-ja mówię, że ja ze stra­
chu o pana pq. nocach nie sypiam? Ja tego wcale nie mó­
wię. Pewnie, że byłoby mi przykro gdyby pań© wzięli,- choć 
pan mnie od pijawek wymyślasz. Ale" ją -się na pana 'nie 
obrażam. Ja wiem, u jednego by lei' go w  głowie, a u-pana 
na języku. Pan temu nie winien....

•Wróbel rozgniewał się. >
— A co pan rozumie pod byle co?-> - ~ , -  _
— Czego pan się złościsz, - panie Józefie? Tak to sobie

powiedziałem. Nie myślałem nic złego, v
— Ja dla pana ni© jestem j żadnym panem Józefem,^ Nie 

wiem, gdzieśmy się tak. zaprzyjaźniii.
v Korabiowski roześmiał sj©'tak sęrdębznie, że kamizelka 

i marynarka podskakiwały na nim, zarażbne jego wesoło-

ścią^ p r0szę, proszę, mnie pan kazania prawi a sam, ot, ja­
ki! Poufałości' nie lubi: ’

Wróbel poczerwieniał.
— Pasożyt z pana—
— Jaki tam pasożyt? Nawet płaszcza nie mam.
— To nic. że pan nie masz, ale pan chcesz mieć i to je­

szcze conajihniej futro.
- : -i- Co w  tym złego? A pan nie chcesz mleć płaszcza 

zamiast tego wiatraczka, na grzbiecie? Panie Józefie, panie 
Józefie, bądźmy ludźmi! Ja panu powiem tylko jedno: nie 
wierny kto panu ten zegarek darował, ale wiem, że ta  oso­
ba musiała pana chyba kochać, żeby tyle pieniędzy na pa­
na wydać. I ta osoba wolałaby pana widzieć ciepło ubra­
nego niż z takim niebezpiecznym towarem na ręku.

Wróbel nie odpowiedział. Czegoś naw et zaczął pocierać 
oczy. I

KorafeioWski, widocznie pew^y zwycięstwa, w zruszył 
ramionami.

— Nie namawiam... Ale miałbym taki płaszcz, niedrogi, 
skromny..; No, jak pan chcesz. ,,

; W rób el ocknął się z rozrzewnienia.
— Nić powiedziałem jeszcze ostatecznie nie — mruk­

nął. — Namyślam Się. Może i racja. Nie mam prawa narażać 
się lekkomyślnie na aresztowanie, nie jestem sam. Mówisz 
pan, że mogą mnje przez ten zegarek wziąć?

— Ja mówię. Ją; mówię! — zatańczył na krześle Kora- 
biówski. — Każde dziecko panu powie to samo. Oni naumyśl­
nie robią rewizję przy obławach. Na kim znajdą coś wflko- 
ściowego, tego już nie wypuszczą. Po co? Żeby się ssar- 
żył, że go ob rabowali?;

— Może wobec tego..;:
— Cicho! Sza! Namyśl się pan - -  piał Korabiowski 

z francuska po polsku. — Ja nie chciałbym,: żeby pan potem 
żałował, mnie przeklinał. Przekleństwa ludzkie przynoszą 
nieszczęście a mnie teraz potrzeba dużo szczęścia, żeby do­
czekać z całą śkórą końća,JSrajpy. ...

Kiedy wiresżcie zegarek zmienił właściciela, Koszyczko 
wynurzył się z mroku i podszedł do stołu, gdzie siedział tyl­
ko Korabiowski, i bawił się radośnie pierścieniem. Nie py- 

■ tając o pozwolenie, siadł.
A, -r* Bardzo jestem ciekaw, komu pan ten zegarek sprze­
d a — powićdzial półgłosem. -^(.Założę się, że jakiemuś 
Niemcowi. - * ' ■ ■- 'C: d.

J ' Podczas okupacji hitlerow­
skiej Niemcy wywieźli Jasia 
z Belgii do Niemiec. Udało 
m u się uciec. Niedługo póź­
niej, dostał się na okręt meT 

jmiecki, którym  spodziewał 
się powrócić do Belgii, lecz 
został odkryty i skazany na 
śmierć. ' ,.

. Nagle, upadający 
paćiśk przerwał er 
gzekucjf. _

’ Zaskoczeni | — Do kropi! 
Niemcy zapom- I j  
mdi o skazanym.' I 
— Tan, okręt I 
brytyjski! * 9

— Samoloty! — Rumi Butni ■ ; Chcialei wiedzieć 
kim jestem... Jestem 
Polakiem a teraz, 
porachujemy się, 
szwakie,: . j £ C. d. .n,
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